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Wychodzi w dwóch wydaniach
Ala Lwowa o godzinie 2. popołudniu, dla prowinufi 

o 8. wieczorem.

3Px!zedLpłata ■ w y n o si:
W el wowle z dostawą do domu: miesięcznie

kwartalnie rl. 4 -50 , półrocznie 9 zł. Frenu- 
meratorowie miejscowi mają nadto prawo 
b e z p ł a t n e g o  wypożyczania książek z czy
telni H Altenberga (dawniej F . H. Biohtera).

Tła arew lney l z przesyłką pocztową: miesięcznie2 zł. 
kwanalnie 6  U., półrocznie 12 zł.

Za rraniea kwartalnie zł. 7 .50 , półrocznie 15 zł.
P T cniuneratorow le Gai. Nar. rym aó ty

godnik humorystyczny B Z C Z U T E K  za do
płatą miesięczną S» et., kwartalnie 1 zł.

liumer k o sz tu je  6  centów.

Leoz suohem ,n  i e“ spraw a t% za
łatw ić się nie da -  a to  nietylko ze 
wzglądów form alnych, ale ta k ie  i z w a
żnych powodów przedm iotowych.

Powody form alne, d la  których z o- 
wemi projektam i poważnie liczyó się 
należy, są następujące: P rojekty  ustaw 
o tw orzeniu rolniczych stow arzyszeń 
zawodowych, do któryoh m iałby byó 
przymusowo zaliczonym  każdy właści
ciel g ru n tu  rolniczo zagospodarowane
go, i tw orzenia opartyoh na tej orga- 
nizacyi s tanu  rolniozego „włości ren to
w ych 8  (Rentengilłer) w niesione do R a
dy państw a przez b. rząd h r. Taaffego 
na pam iętnem  posiedzeniu Izby posel
skiej z 1 0  października r. z. równooze- 
śnie z projektem  reform y wyborczej 
n ie  zszedł bynajm niej z porządku 
dziennego. I  chociaż rząd, który  pod
ją ł w  tej spraw ie inioyatywę, upadł, 
ale m inister rolniotwa, hr. Falkenhayn, 
który  w gabinecie hr. Taaffego zastę
pował owe projekty  przyszłej zawodo- 
wej organizacyi rolniotw a, pozostał w 
m inisterstw ie księcia W indischgraetza 
z w yraźnem  zastrzeżeniem , ż e n o w e  
m i n i s t e r s t w o  i d e n t y f i k u j e  
s i ę z t e m i  p r o j e k t a m i  i p r z e 
p r o w a d z e n i e  i o h  w R a d z i e  
p a ń s t w a  p r z y j m u j e  w s w ó j  
p r o g r a m .  4

Więo zabaw ianie się w politykę 
chow ania głowy pod skrzydła wobeo 
niepożądanej reform y, zbyw anie  sp ra
w y ogólnikiem , i i  „nasi do tego nie 
dopuszozą“ itd . nie byłoby w tym  wy
padku rzeozą roztropną.

Pow tóre niety lko same w zględy for
m alne przem aw iają za tern, ażeby koła 
rolnicze stara ły  się w yrobić sobie jasne 
zdanie o projektach h r. F alkenhayna 
zawodowej organizacyi s tanu  rolnicze
go, i określić sposób zachow ania się 
wobec nich. K ażdy bow iem , kto te  
projekty odczyta, dowie się, że jes t w 
niob także bardzo wiele stron doda- 
tnioh, m yśli u iy teoznych  i rozumnyoh, 
których odrzucać nie godzi się. Żaden 
św iatły  agrarzysta , n ik t, kto, ohooiaż 
nie je s t  sam  rolnikiem , ale nie zw ykł 
lekko oenió spraw , obohodząoyoh tak  
ważną klasę społeczną, jaką stanow ią 
rolnicy, nie może sum iennie oświadczać 
się przeciwko oałej dążności projektów  
hr. Falkenhayna.

P ro jek t|u s taw y  o o rganizacyi zaw o
dow ych stow arzyszeń  ro lniozych za- 
lioza do zakresu  ich działan ia  (§ 16):

a) Z akładanie składów  zbożow ych, 
rolniozych m agazynów  handlow ych , 
m agazynów  dla Bprzedaży produktów  
uczestn ików  sto w arzy szen ia ;

b) sprzedaż płodów, w yprodukow a 
nyoh przez uczestników  sto w arzy sze
n ia  n a  jeg o  rachunek , a w szozegól- 
nośoi tak że  dostaw a płodów rolnych  
dla w o js k a ; .

o) w spólne zakupno różnych  a r ty 
kułów  potrzebnych  uczestn ikom  stow a
rzyszenia — n a  ioh ra o h u n e k ;

d) zak ładanie ro ln iczych s to w arzy 
szeń zarobkow ych i gospodarozych — 
osobliwie także ro ln iczych  spółek sy
stem u Raiffeisena dla opieki k redy tu  
osobistego roln ików  i pop ieran ia  ioh 
in teresów  handlow yoh ;

e) pośredniotw o w w yjednyw aniu  
dla rolników  k re d y tu  um arzalnego  w 
dlugoletn ioh term inach  w kra jow ych  
insty tucyćch  h ip o teczn y ch ;

t )  pośrednictw o w zaopatryw an iu  
na  w ypadek  słabości i n a  starość  ro l
niczego personalu  pom ooniczego ;

g) zakładanie w spólnym  kosztem

UpnumuT o beswłowB# nadesła
nie prenumeraty , Inaczej bowiem 
dawni czytelnicy doznają przerwy 

odbieraniu naszego pisma — nowi 
nie otrzymają dotychczasowych 

merów tegorocznych, w których 
t  mieści początek powieści „Dla 
k r y  B obej“ .

Z ziemi chełmskiej
Projekty agrarne

Ł l t .  r a l J E o n l a a i j r j a s

Gwiazdka ruska
Lw ów  5 stycznia.

Po raz pierwszy od wielu lat moska- 
lofile czyli partya staroruska kolędować 
będą dzisiaj wesoło. IJalyetanyn  umie
ścił na dzisiejszą wilię ruską artykuł 
pod nap. „Radosny objaw*, w którym 
podnosi, że na ostatnich wiecach i zgro
madzeniach ruskich silnie, jako program 
zasadniczy, postawione zostało „pogodze
nie party j8. A postawione zostało wła
śnie przez moskalofilów i staroruskieh, 
którym drogę utorowali radykali tacy, 
jak dr. Oleśnicki ze Stryja.

S&BPSI
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Nowe dokumenty
w sprawie panamskiej.

Jak  ju ż  onegdaj donieśliśm y Figaro  
opublikow ał dw a now e dokum enty , od
noszące się do pam iętnych  p rzek u p stw  
w spraw ie P anam y. Publikaoyi doko
n a ł anonim , k ry jący  się pod znanym  
pseudonim em  Yidi. Są to dw a lis ty  
barona R einaoha, w skazujące, że po 
m iędzy  ich  au to rem  a K orneliuszem  
H erzem  istn ia ło  rzeczyw iście porozu
m ienie  co do p ien i |dzy, podniesionych 
z T ow arzystw a panam skiegd. Y id i  o- 
pow iada, że likw idato r spadku po Rei- 
nachu, p. Im bert, zm uszony był poczy
n ić  przeciw ko K orneliuszow i Herzowi 
pew ne p row izoryczne k ro k i. Zażądał 
m ianow ioie od try b u n a łu , ab y  orzekł, 
k tó re  z dóbr, zakup ionych  p rzez  panią 
H erz, należą w łaściw ie do je j  m ałżon
ka . W odpow iedzi n a  te n  w niosek o- 
św iadozył Herz, że n ig d y  n ie m iał nic 
do czynienia ani' ze spraw ą panam ską, 
an i ze spadk iem  po R eint.chu i n ik o 
mu n ie p rzy zn a je  p raw a m ięszania się 
do jeg o  sp raw  osobistych. A dw okat 
H erza u czy n ił p rz y  tej sposobności 
aluzyę do pew nych bardzo  in te re su ją 
cych dokum entów , k tó ry ch  ogłaszać 
jeszcze  n ie chce. W zw iązku z tern 
ośw iadcza Vidi, że posiada w ręku  
dw a lis ty , k tó rych  an i sędzia śledczy, 
an i spadkobiercy R einaoha do tychczas 
n ie znają.

P ierw szy  z ty ch  lis tów  brzm i, j a k  
n a s tę p u je :

Paryż 4 lipca 1888.
Do Pana dr. Herza

w Frankfurcie nad Menem.
Zwracam Pann przez p. Chaberta skryp

ty dłużne i kwity pańskie, pana Guillota 
i kasy pp. Guillota, Chaberta f Rptha oraz 
oświadczam, iż pan nie jesteś mi już nic 
winien i że wobec domn Kohna, Reinacha 
i Ski nie masz pan już żadnych zobowią
zań. Przyjmuję także na moje conto pański 
dług względem Schwnba, który poręczy
łem. Wszystko to, według obraehnnku, wy
nosi 4 miliony franków. Zechciej pan p. 
Chabertowi pokwitować odbiór tej sumy. 
Zwrócę zatem tylko jeszcze panu akcye 
przedsiębiorstwa elektrycznego, co zamie
rzam uczynić w ciągu miesiąca sierpnia. 
Wiesz pan, że sprawa panamska jeszcze 
nie jest ukończoną, jak już panu pisałem 
w liście z d. 2 lipca. P. Lesseps żąda, aby 
pierwsza wypłata dokonała się między 5 
a 10 lipca. Jeżeli pan zatem d. 11 lipca 
do Paryża przybędziesz, albo przyszlesz 
zaufaną osobę, sądzę, że znajdziesz pan 
sprawę nr gulowaną ku swojemu zadowo
leniu. 11 lipca p. Lesseps rozstrzygnie, czy 
subskrypcyę utrzyma. Przyjmij pan moje 
pozdrowienie.

J  de Remach.
P. 8 . P. Chabert wręczy panu 25.000 

marek.
L is t ten  w ym aga kom entarza. S p ra

w a toczy  się około pożyczki, k tó ra  
K orneliusz H erz za ń ąg n ą ł u Schw oba. 
B aron  R einaoh był ręczycie im i is to 
tn ie  d łu g  po tem  zapłacił. H erz i  R ei
naoh u czy n ili następn ie  ob rachunek  i 
oznaczyli sum ę, k tó rą  w ypłacić  m iał 
R einach w celu zaspokojen ia Sc iwo ba 
i  in n y ch  w ierzycieli H erza, na  4 m i
liony franków . R ów nocześnie ułożyli 
się, że kw ota ta  policzoną m a być na 
ow e 10 m ilionów , k tó re  Reinach w i
n ien  b y ł H erzow i. Takie je s t  zn acze
n ie  słó w : Nie w in ien  m i pan  ju ż  nic 
więcej.

W ażniejszy i  ja śn ie jszy  je s t  d rug i 
lis t. N ap isany  by ł po k tc^u  panam  - 
sk im , w rok  po oddaniu  H erzow i p rzez 
Reinaoha osław ionego czeku T hier- 
rć e ’go na sum ę 2,500.000 fr.

D okum ent te n  b rzm i, ja k  nastę 
pu je  :

Paryż 18 lipca 1889.
Ja  podpisany Jakób de Reinach, w Pa

ryżu, rue Mnrillo nr. 20 zamieszkały, o- 
świadczam ninieiszem, że winien jestem dr. 
Herzowi w Paryżu, 31 Bouleyard dts Ita- 
liens zamieszkałemu, Bumę 2  milionów fran
ków, będącą ostatecznem zamknięciem na
szych zobowiązań. Zobowiązuję się tę sumę 
wraz z 3  proc. w ten sposób zwrócić, że 
rocznie wypłacać będę kwotę 2 0 0 . 0 0 0  fr. 
wraz z odsetkami.

J . de Reinach

tańce wirowe są wymysłem flegmaty
cznych Niemców, podczas gdy poważny 
m enuet powstał we Fraucyi. Lansyer 
zwany też kadrylem  dworskim ma byó 
wspomnieniem wojennego tańca Brytów, 
walc zaś upowszechnił się w Niemczech 
od roku 1787, to jes t od chwili przed
stawienia w W edn iu  opary M artina 
„Una cosa ra ra“, w której cztery osoby 
czarno i czerwono ubrane odtańczyły 
po raz pierwszy na scenie walca.

Przodkowie nasi znali obce tańce. Bo 
na wprowadziła na d w ir Zygm unta I. 
włoską gaUrdę, kapreolę i metridnro. Za 
inicyatywą Maryi Ludwiki i Maryi Kazi
miery poznali Polacy kadryle, menuety i 
girlandy. Sasom zawdzięczano drabanta, 
taniec z pochodniami i sztajera. W rzę
dzie narodowych tańców, tańczonych naj
chętniej, pierwsze od wieków miejsce zaj
muje polonez. Taniec ten, początkowo 
ludowy, zwano też wielkim, pieszym pó
źniej dopiero polskim lub polonezem. 
Tańczyli go pierwotnie sami mężczyźni 
pod przewodem osobistości najpoważniej
szej w zebranem gronie. Późni aj brały 
w niem udział i kobiety. Przy zaczęciu 
tańca kontuszowiec b ra ł czapkę pod pa
chę, przy ukłonie przed damą jedną rę
ką poprawiał wąsa, dragą opierał na 
szabli. Prowadził tancerkę z uszanowa
niem, z ręką nieco tylko w łokcia zgię
tą, w przyzwoitem oddaleniu; zdawał się 
ją  przedstawiać zgromadzeniu. Pierwsza 
para idąca na  czele mnsiała zachować 
wszelkie reguły tańca, inne podążały za 
nią rozmawiając swobodnie. Na skręcie 
tworzyło się półkole. Tancerki z prawej 
strony przechodziły na lewą i dale. wił 
się wąż olbrzymi, świetny krasnem : bar-

Ogłoszone przez n ieznanego  Vidi 
l is ty  są odpow iedzią na  tw ierdzen ie  
H erza, że „nie m a nic do czyn ien ia  ze 
spraw ą panam ską, ani ze spadkiem  ba
rona R einacha*. Nie je s t  to  o sta tn ia  
n iespodzianka, — końozy Figaro  — 
k tó rą  spodziew am y się zgotow ać p. 
H erzow i, zan im  jeszcze ukaże się przed 
sądem  na Bow -Street.

KORESPONDENCYE.
Loreto 2. stycznia.

(Z powodu 600 letniego jubileuszu Loreta, jako 
miejsca świętego).

Podczas świąt Bożego Norodzenia Lore
to święciło 600-letni jubilensz jako miejsGe 
święte.

Loreto, to katolicka Mekka; santa casa, 
w której Matka Boska w Nazarecie mie
szkała, stała się Kaabą chrześcijaństwa. Ileż 
to milionów osób pielgrzymowało vdo niej 
i całowało świętą ziemię i pocałunkiem tym 
zdrowiało I Gdy Ludwik Veuillot, najsła
wniejszy katolicki 3tylista z początku tego 
stulecia, wahał się w swych latach mło
dzieńczych między rzymską cnotą a grze
chem paryskim, przedsiębrał pielgrzymkę 
do Loreta i znalazł nciszenie dla duszy. 
Stworzył potem mistyczne dzieło : Rome et 
Lorettc. Zajmywały go najbardziej cuda, a 
przedewszystkiem śliczna legenda, jak to 
„święty domek* w Nazarecie, gdy tam w 
r. 1291 wtargnęli Saraceni, został jednij 
nocy majowej przeniesiony "przez aniołów do 
Tersato pod Fiume, a stąd w dwa lata pó
źniej do Loreta. Św. Mikołaj z Tolentina 
patrzył na end ten własnemi oczyma.

Pielgrzyma, który stanie na placu ka
tedralnym w Lorecie, ogarnia taka sfera go
rącej wiary, że milknie w nim wszelki sce
ptycyzm. Wspaniały to plac. W środku ba
rokowa z marmuru fasada katedry, na pra
wo koleginm 0 0 . Jezuitów, na lewo pałac 
królewski. Na placu wodotrysk, do którego 
woda sprowadzaną bywa z Recanati, trzy 
mile odległego i spiżowy posąg Sykstnsa 
V. Cicno tu na okół; pielgrzym z bijącem 
sercem zbliża się do btam katedry

W katedrze uderza gc najpierw santa 
casa, stojąca wolno po środku pod kopułą. 
Skromna chatka z Nazaretu otrzymała 
ściany marmurowe, które przyozdobili mi- 
strze dłuta XVI stulecia: Sansoyino, bra
cia Lombardo, Bandinelli, Sangallo, Tribo- 
lo, Montelupo, Mosca. Najwspanialsze są 
jednak rzeźby Sansovina; nad jedną rzeźbą 
„Objawienie*, znajdującą się nad zachodniem 
okienkiem pracował lat dziesięć. Nad dzie
ło to nie ma w rzeźbie doskonalszego.

U drzwi „świętego domku“ stoi dwóch 
włoskich żołnierzy z dobytemi szablami na 
straży. Posadzka na okół niego wyżłobiona 
kolanami milionów pielgrzymów, którzy tu 
przez sześć wieków się modlili. Sam domek 
wygląda jak zwykła chata; cztery ściany z 
cegieł, nierówne, nawet nietynkowane i ta- 
kiż sufit z owalnem oknem po środku. 
Zmrok napełnia wDętrze domku, oświetlone 
tuzinem maleńkich czerwonych lampek, pa
lących się w złotych amforach, darach po
bożnych. Na jednej z nich widzimy napis: 
„Hr. Felicja Plater. Wilno 1824“, Pod 
jedną ze ścian znajduje się ognisko, a nad 
uiem w niszy umieszczona jest najsławniej
sza, najświętsza, najbardziej uwielbiana sta
tua Matki Boskiej. Jest to czarna figura, 
cięta z drzrwa cedrowego przez św. Łuka
sza, a pobożni przyozdobili ją  w kosztowne 
szaty, obsypane jakby kroplami deszczn bły- 
szczącemi dyamentami.

Przed nią klęczą w pokorze ciemne po
stacie i modlą się cicho. Nie widzą nic i 
nic nie słyszą; dusze ich unoszą się w in 
nych krainach. Cicho tn jak w grobie i 
rzadko tylko gorące westchnienie ciszę tę 
przerywa. Ciężkie dymy kadzideł smugami 
unoszą ąię po kościele i jak welonami owi
jają modlących się. Nic nie narusza maje
statu Matki Bożej — święta statua jaśnieje 
po nad wszystko wielka, niewzruszona, nie
skalana. A pr/echodaiła już nie jedną bu
rzę. W r. 1797 zawleczono ją  jako „dzieło 
sztnki* i ustawiono w muzeum po nad ja 
kąś egipska mumią. Ale i tam pozostała 
świętą, s kobiety tłumnie przychodziły mo
dlić się przed nią i dotknięciem jej szat 
uzdrawiać chorych. Dopiero w r. 1801 Bo
naparte oddał napowrót papieżowi.,, świętą 
statuę...

...Tymczasem nabożeństwo jubileuszowe

wy kontuszów, błyszczący od drogich 
guzów i klejnotów, zdobiących karabele. 
Pomny na równość szlachecką, któryś z 
braci poprawiwszy czupryny i w tył od
rzucając wyloty występował naprzeciw 
pierwszej pary, klaśnięciem w dłoń do- 
praszał się przodkowania, odbijał damę 
tancerzowi i dalej wiódł „nieskończo
nego

Stanisław  August z nieporównaną 
gracyą prowadził poloneza. W clał jednak 
król jegomość tańczyć z młodemi, niż 
z matronarai, którym wiek urodzenie i 
godność dawały pierwszeństwo dc tego 
zaszezytu. Mocny więc Krzyk podniósł 
się przeciw niemu, gdy podczas pobytu 
w Krakowie na balu w zamku wypru
w anym , pominąwszy grono dostojnych 
lecz mniej urodziwych matroi., wziął 
król do tańca słynną z urody Józefowę 
z Zawadzkich Gostkowską, p iętnastole
tnią mężatkę...

"Krakowiak drugie po polonezie zaj
mował miejsce w rzędzie tańców naro
dowych. Od ludu przejęła go szlachta i 
wydoskonaliła. Krakowiaka, podobnie jak 
poloneza tańczyli początkowo sami męż
czyźni — jak to wspomina w swych za
piskach Pasek. — Obrażony śpiewką do 
niego wystosowaną, pochwycił swego to
warzysza • na ręce i gdyby taranem 
grzmotnął nim w śpiewającego, który 
zemdlony upadł na ziemię. Krakowiaka 
nazywano też tańcem wie kim to jest 
szlacheckim, jakkolwiek z chwilą prze
niesienia stolicy do Warszawy Mazury 
poczęli brać górę nad Krakowianami.

Wówczas to do rzędu wielkich tań 
ców przybył maznr, różniący się od kra
kowiaka powolnieiszem tempera, dlatego

już się rozpoczęło. Olbrzymia kaM ra na
pełnia się tłumami, przy wszystkich ołta
rzach odprawiają się msze święte, rozlegają 
się ghsy  dzwonków, lud pada na kolana. 
Tysiące serc adoruje królowę niebios.

Po nabożeństwie otwarto skarbiec. Ol
brzymia, wysoka sala, której wszystkie ścia
ny aż do sufitu zastawiono szklannemi ścia
nami, a we wszystkich z nich błyszczy zło
to, srebro i drogie kamienie. Całemi wiąz
kami wiszą tam serca złote; szeregami sto
ją złote kielichy, monstraneye, patyny; ko
szami nosióby można klejnoty przeróżnych 
form, ofiarowane przez panie; a z pierście
ni dla zaoszczędzenia miejsca poustawiano 
całe piramidy. Monarchowie poskładali tu 
awoje najbogatsze szaty. Wielki Conde ofia
rował srebrny model zamku w Vincennes, 
w którym go więził Mazzarin. Uczony Jns- 
tus Lipsins przysłał swoje pióro, cały swój 
majątek. Nieszczęśliwy Tasso ofiarował naj
piękniejszą swoję kanzonę. Każdy od lat 
600 ofiarowuje co ma najdroższego Matce 
Boskiej loretańskiej.
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Głosy prasy wiedeńskiej o wystawie 
r .  1894..

W ystaw a nasza zajęła gorąco dzien
n ikarstw o  zagran iczne ; * w szystkie bez 
w yjątku  organa w yrażają  się z najw ięk- 
szem  uznaniem  o pracach przygotow aw 
czych i rokują przedsięw zięciu w ysta
wowemu rzetelne powodzenie.

M amy przed sobą dwadzieśoia i k il
ka pism wiedeńskich i praskich, które 
w g ru d n iu  r. z. podały bardzo obszer
ne a rty k u ły  o naszej w ystaw ie. Są to 
pism a najpow ażniejsze, j a k : Fremden- 
blatt, Deutsche Zeitung, Neues Wiener 
Tagblatt, Allgemeine Zeitung. P ow tarza
ją  one w sposób w yczerpujący program  
w ystaw y, opisują wzgórze stry jskie i 
m iasto nasze.

Allgemeine Zeitung  w ystąpiła z a r 
tykułem  naczelnym  z którego w yjm u
jem y  co n astęp u je :

„Podczas g dy  Polacy w W iedniu, 
w Salzkam m ergut, w Tyrolu, w A ustry i 
wyższej częstym i i chętn ie w idyw any
m i są  gośćm i — u siebie w domu od
bierają oni nader rzadko rew izyty. T u
ry s ta  z prowinoyj n iem ieckich A ustry i 
albo z Czeoh jes t w G alioyi n ieznaną 
figurą. W ycieczka do Galicyi w y d a je ’ 
się przedew szystk >m aw anturniozem  
przedsięw zięciem  o k tó rem , na  seryo 
naw et m yśleć niepodobna. Śmiało też 
tw ierdzić  można, iż stosunki Galioyi 
nie jednem u z nas bardziej są oboe, 
aniżeli stosunki państw  zagranicznych. 
W iem y w praw dzie z podręozników 
szkolnych, iż Galioya jes t najw iększą 
i najludniejszą prow incyą A ustryi, wie
m y też, że to kraj n iezby t możny. P rze
cudne okolice kraju, szczyty, jeziora 
ta trzańsk ie, pola i stepy  wschodniej 
Galicyi są jed n ak  dla najbliższego są
siada tak  oboe, jak ku ltu ra  umysłowa 
kraju  i ja k  jego  w zrastający przem ysł. 
N a razie nie cho»m^ saukó .przy :zyn 
tego lekcew ażon a Galioyi, n ik t jed n ak  
nie zaprzeczy, iż tak  je s t w istocie, że 
to rzeoz n iespraw iedliw a i ekonom i- 
oznie szkodliwa. G alicya sam a zdała 
sobie z tego sprawę i postanow iła są 
siadom  swoim  dostarczyć sposobności 
do odrobienia tego oo zaniedbali i nau- 
ozenia się tego ozego nie znali. Pol
skie przysłow ie pow iada: „gość w dom, 
Bóg w d o m !“ a przysłow ie to  było 
zawsze hasłem  gośoinnośoi polskiej. 
W ystaw a obm yślaną je s t rzeczywiście 
w w ielkim  sty lu ! Dla gości z innych 
prowinoyj odbyw ać się będą podczas 
w ystaw y, pod przewodem powołanych 
ku tem u osob istości, wycieczki do 
w szystkich części kraju, do T atr, do 
W ieliczki, do kopalń naftow ych i t. p. 
K raków  zwłaszcza z starożytnem i św ią
tyn iam i, g robam i królew skiem i i pom ni
kam i będzie dla w szystkich obcych po
tężną atrakoyą! G alicya znów wscho
dn ia  z mnóstwem ru in  zamkowych prze
kona naocznie obcych, iż  kraj ten  był 
tw ierdzą i wałem  ochronnym  chrześci
jaństw a, iż m ieszkańcy jeg o  w stu le
tn ich  w alkach bronili k n ltu ry  zacho
dniej przed przem ocą W schodu. E tn o 
graf, h istoryk , przyrodnik, polityk, prze
mysłowiec i zw ykły  tu ry sta  znajdą

też Krakowianie zwali mazura tańcem 
drobnym a z czasem pc w itały w nim 
figury, zapożyczone z francuskiego ka
dryla. Połączeniem poloneza, krakowia
ka i maznra, był taniec okrągły, tańczo
ny dość często w ośmnastyra wieku, w 
którym powtarzały się kolej do wszystkie 
trzy wielkie tańce. Podczas gdy polonez 
był tańcem dla poważniejszych osób, 
krakowiak i mazur byty- tańcami młc 
dsieży, która na zakończenie zabawy h a
sała zazwyczaj drabanta. W  (ańcu tym, 
od Sasów zapożyczonym, poważny zrazn 
marsz przechodził następnie w żwawego 
oberka. W tańcu mógł i dworzanin iść 
w pierwszą parę przed swym panem. 
Gdyby jednak wyrostek, .eszcze na dwo
rzanina nie wyzwolony, stanął do tańca 
choćby w ostatniej parze, kobierzec nie 
minąłby go z pewnością. Wyjątkowo je- 
doak kazał pan niekiedy popisać się i 
młodzieży dworskiej przed gośćmi w 
krakowiaku lub w kozaku, którego to 
tańca uczono w Warszawie i dorastającą 
dziatwę za czasów przedrozbicrowycł 
Hasało wówczas wszystko co żyło, za
cząwszy od króla i podeszłych wiekiem 
senatorów a “kończywszy na młodziuch- 
nych wychowańcach korpusu kadetów, 

tArych wicekomendant Fryderyk hr. 
Moszyński, lubo stary i brzydki, lubił 
się popisywać cudzoziemskimi łam ań
cami.

Tańczono w gwarnej, wesołej stolicy 
w roku 1772, tańczono i w Grodnie w 
lecie 1793 roku...

8. P.

jednem  słowem mnóstwo ciekawego dla 
siebie m ateryału  a znana gościnność 
narodu polskiego i ruskiego, u rządzają
cego wspólnie tę  pokojową uroczystość, 
przyczynią się do naw iązania bliższych 
stosunków. W itam y  więc najserdeczniej 
w ystaw ę lw ow ską!*

W ielka ilustraoya w iedeńska In te- 
ressante B latter  zamieszoza rów nież 
w num erze 50 obszerny  o w ystaw ie 
artykuł, kończąc go następującem i słowy: 

„W  ilustracyi naszej p o d a jm y  obraz 
terenu  przyszłej w ystaw y lwowskiej, 
k tóra z pew nością uwieńczoną będzie 
tern powodzeniem, jak ie  sobie kiero- 
wnioy jej obiecują. W iadom o bowiem 
nie od dziś, iż wszystko co Polaoy za
m ierzyli, zdołali zawsze przeprowadzić 
jak  najśw ietniej. J e s t  to naród o j a 
snym  na rzeczy poglądzie, naród o że
laznej energii, pełen zrozum ienia po
trzeb czasu, naród k tó ry  niozem odstra
szyć się nie da, kiedy idzie o cześć 
ojczyzny i o je j ch w a łę !...“

R ów nież sym patyczn ie  ohoó krócej 
m ów ią o naszej w ystaw ie inne pism a 
ja k : Wiener Zeitung, Vaterland, Deut- 
sches Yolksblatt i Wcltblatt.

K R O N IK A .
Lwów dnia 5. stycznia.

Mianowania. Komisarz krakowskiej 
policyi Karol Swolkien z mianowany star
szym komisarzem.

Wydział krajowy zamianował adjunktów 
rachunkowych: Aleksandra Holukę, Wincen
tego Brzyskiego i Władysława Marcinkow
skiego rewidentami rachunkowymi, ofieyała 
Zygmunta Kossowskii jo  adjunktem rachnn- 
kowym, asystenta rachunkowego Władysła
wa Janikowskiego oficjałem rachnnkowym, 
aplikanta Marcina Sternala praktykantem 
rachunkowym, dyetaryusza rachunkowego 
Jana Nosarzewskiego aplikantem, rachunko
wym w swym urzędzie.

Przeniesienia. W miejsce chorego i 
przeznaczonego na stanowisko zastępcy dy
rektora stanisławowskiej dyrekcyi ruchu ko
lei państwowych przeniesiony został do 
lwowskiej dyrekcyi jako kierownik depar 
tamentu ruchu inspektor Henryk Gassner z 
Przemyśla.

Konkurs na posadę asystenta przy ka
tedrze chemii ogólnej o płacy rocznej 600 
zł. z terminem podań do 31. bm. ogłosił 
rektorat politechniki.

Zarząd m. Tarnopola rozpisał konkurs 
na posadę koncepisty magistratualnego o 
płacy 1 0 0 0  zł. i praktykanta o płacy 
600 zł.

S lab y . Dnia 9. b. m. odbędzie się w 
Mistku na Morawie ślub p. Antoniego Uhla- 
rza, długoletuiego kierownika firmy Wil
helm Sydor we Lwowie, z panną Maryą 
Heroldówną, córką powszechnie poważanegc 
obywatela miasteczka Mistka.

Ze sfer lekarskich. Dr. S. Ponikło 
lekarz powiatowy wystąpił dobrowolnie ze 
służby. Lekarzami powiatowymi I I  klasy 
miańowani zostali: dr. Emil Lcbedowiez w 
Mościskach i dr. Antoni Janiszewski w Ka
mionce. Koncepista sanitarny dr. Leon Ro- 
senbusch przeniesiony został z departamen
tu sanitarnego namiestnictwa do Doliny, le
karze zaś powiatowi IJ klasy: dr. Mieczy
sław Dembowski z Liska do Bochni, dr. 
Gustaw Bielański z Bochni do Kidowa, 
dr. Hiacynt Jabłoński z Cieszanowa do Li
ska, wreszcia asystent sanitarny dr. Józef 
Peteas z Doliny do Cieszanowa, Wyższe 
adjuta po 600 zł. otrzymali asystenci sani
tarni : dr. Jan  Bednarski w Nadwórnie i 
dr. Eugeniusz Lachowicz w Rzeszowie, adju
ta po 500 zł. otrzymali bezpłatni asystenci 
dr. Jan  Opieński we Lwowie i dr. Tade
usz Teodorowiez w Stanisławowie.

Ze sfer weterynarsklch. Teofil So- 
chaniewicz, weterynarz powiatowy otrzymał 
urlop na 6  miesięcy z zatrzymaniem pobo
rów. Prowizorycznymi weterynarzami po
wiatowymi mianowani zostali: Józef Bloeh
w Żywcu i Hersch Ozyasz Lille w Wie
liczce, . oglądaczem zwierząt i produktów 
zwierzęcych Michał Małecki, a prowizory
czny inspektor weterynarzy Dyonizy Hara
symowicz powiatowy weterynarz w Brodach, 
został przeniesiony do departamentu sani
tarnego w namiestnictwie. Weterynarze po
wiatowi: dr. Bazyli Krwawioz przeniesiony 
z departamentu sanitarnego we Lwowie do 
Kołomyi, Józef Langhans jako weterynarz 
powiatowy do starostwa .we Lwowie, Karol 
Faulent ze Śniatyna do Rudek, Szczepan 
Janowicz z Gorlic do Śniatyna, Jan Wiliń
ski z Kołomyi do Brodów, Grzegorz Bohdan 
z Żywca do Gorlic, Maryan Audykowski z 
Rndek do Liska, Franciszek Ponicki ze 
starostwa we Lwowie do departamentu sa
nitarnego w namiestniotwie.

Brr... j a k  zimno! Meteorologowie, 
którzy wypowiadali niepewność co dc sil
nych mrozów styczniowych w tym roku, 
niewątpliwie wyleczyli się już obecnie z swej 
wątpliwości. Od trzech dni mróz codzienie 
się potęguje i gdy potrwa to jeszcze dni 
kilka, rzadkością będzie u nas człowiek 
z nieodmrożonym nosem lub uszami. Utrzy 
mują wprawdzie, że mrozy obecne są tylko 
przejściowym „epizodem sybiryjskim*, tym
czasem atoli jesteśmy całkiem dokładnie 
zamarznięci, a termometr wskazuje 2 0  

stopni niżej zera. Jednem tylko pocieszać 
się można, że i na południu mróz i śnieg. 
Silne mrozy były też powodem przerwania 
łowów cesarskich rozpoczętych pod Miirz- 
steg’em. Brał w nich udział cesarz i książę 
Leopold bawarski, a gdy z dworca kolei 
południowej wracali do dworu, koń u po
wozu dworskiego potknął się i upadł. Ce
sarz wraz z ks. Leopoldem wysiedli i in- 
nym zaprzęgiem pojechali do miasta, konia 
zaś, który złamał nogę, zastrzelono na
tychmiast.

N a wzgórzu stryjskloin  pomimo kil
kunastu stopniowego mrozu roboty idą bez 
przerwy. Przystąpiono właśnie do ustawienia 
ścian t. z. „Kosthalli* (lóż gastronomi
cznych). Prace murarskie ukończono w ca
łości w pawilonach arcyksięcia Albrechta i 
p. Gotza z Okocimia. Pawilon miejski wy
maga tylko oszalowania. Boczne skrzydła 
żelaznej halli maszyn dźwignęły się już w 
zupełności i pokrywane są blachą falistą. 
Wykończa się fronton sali konoertowej. W

pałacu sztuki osuszono z pomyślnym po
dobno rezultatem dwie sale główne. Około 
dróg i zbiorki ziemi znoi się jeszcze 1 0 0  

robotników; partya hncułów i  pod Kosso- 
wa udała się na święta do domu. Roboty 
około chaty sokalskiej wznoszonej przez or
dynata hr. Dzieduszyckiego rozpoczną się 
w przyszłym miesiącu. Materyał obrobiony 
na miejscu zwieziony będzie saniami na 
wzgórze stryjskie i tu ku wiośnie złożą go 
specjalni majstrowie wiejscy.

Dyrekcja wystawy wezwała właścicieli 
pawilonów którzy dotąd do budowy uh  na 
placu wystawowym nie przystąpili o przy
spieszenie robót, te bowiem ze względu na 
czynności instalacyjne najpóźniej do dnia 15 
kwietnia ukończone byó winny.

Obok p o lite c h n ik i stanąć ma na 
gruncie, zakupionym przez ministerstwo wy
znań i oświaty od zakładu głuchoniemych 
nowy gmach przeznaczony na stację do
świadczalną mechaniczną dla prób i do
świadczeń nad materyałami krajowymi, dla 
wykładów i muzeum hygieny przemysło
wej i wreszcie dla wykładów i muzeum 
górnictwa, rolnictwa i leśnictwa.

Jest to z rzędu trzecie rozszerzenie i bu
dynku politechniki i jej zakresu działania.

Zgubiono. P. Leopold Stand, kandy
dat notaryalny u rejenta p Kwaśnickiego, 
zgnbił wczoraj w mieście banknot 50-c'o- 
guldenowy.

Termin co nadsyłania prac konkur
sowych na konkurs ogłoszony przez zarząd 
muzeum im. Dzieduszyckich we Lwowie, 
a mianowicie prac zawierających opis sta- 
tystyczno-geograficzny któregokolwiek po
wiatu w kraju, oznaczony pietfrotnie po 
dzień 1  bm., przedłuża się niniejszem do 
d. 15 lutego br.

Ogień pokojowy. W pracowni Majera 
Hermana pod 1. 35 ul. Karola Ludwika 
wybuchł wczoraj ogień. Spaliło się kilka 
arkuszy tektury i kilka pudełek. Straż po
żarna przybyła natychmiast i ogień zloka
lizowała. Szkeda wyrządzona jest niezna
czną.

Poseł Katowski przed wyborcami.
Jak już wczoraj donosiliśmy, stawał d. 3. 
bm. poseł Rutowski przed swoimi wyborca
mi m. Tarnowa.

Dłuższe przemówienie swoje zakończył 
uwagą, że „wytworzyło się przekonanie, iż 
poseł postępowy musi byó przedstawicielem 
anarchii i opozycji za wszelką cenę.* „Te
raz — mówił dalej p. R. — zmieniła się 
nasza rola, przyszedł dla nas czas rządze
nia. Zostaję wiernym mojemu h asłu : „Jak 
najsilniejsze stanowi°ko w państwie, jak 
najobszerniejsza autonomia w kraju.* Pod 
tern hasłem od lat tylu walcząc, chcę za
chować wasze zaufanie/'

Po tern przemówieniu nastąpił cały sze
reg interpelacyj, którym, zarówno jak i spra
wozdaniu poselskiemu p. R., towarzyszyło 
gwałtowne dobijanie się do zamkniętych 
drzwi sali ciżby ulicinej, rzucanie kamie
niami, jakoteź głosy opozycjonistów z nie- 
odłącznen od nich sykaniem, a nawet gwiz
daniem, odzywającem się z kątów i gale 
ryi sali.

Pierwszym interpelantem był p. Win
kowski, który zarzucił posłowi R., że przed

, łtio/Iy /ihoiaLIck a wykiijtnft prnjunaoyl,
poseł znalazł czas przyjechać do Tarnowa i 
zasięgnąć rady i opinii wyborców w tej 
sprawie, mówiąc wówczas: „Ustąpimy, ale 
złLmaó się nie damy!* Teraz, kiedy cho
dziło o sprawy nieco ważniejsze, poseł na 
takie porozumienie się z wyborcami jzasu 
nie miał. Następnie interpelant uczynił za
rzut, że teraz, kiedy rząd sam się z goto
wością wprowadzenia reformy \yyborczej 
oświadczył, Koło polskie, zamiast korzystać 
z tej gotowości skwapliwie ją  odrzuciło. Co 
do głosowania i oświadczenia się ' za stanem 
wyjątkowym w Czechach robił posłowi Ru- 
towskiemu, jako Polakowi i posłowi demo
kratycznemu, ciężki zarzut, nie wolno bo
wiem nam, Polakom, uzurpować sobie pra
wa cenzurowania, które mchy są narodo
we, które zaś niemi nie są.

W końcu zapytywał interpelant, dlaczego 
się tęj roli nie podjął poseł Stadnicki, tylko 
poseł Rutowski i Szczepanowski ?

Poseł Rutowski w odpowiedzi ujął się 
gorąco za Szczepanowskim, poozem drugi 
interpelant dr. Wolfram oświadczył, że nie 
jest zwolennikiem powszechnego prawa gło
sowania, albowiem demoralizacja wyborcza 
przybrałaby niesłychane rozmiary i potrzeba 
byłoby dziesięć razy tyle wódki i kiełbasy 
dla przeprowadzenia wyborów, aniżeli dzi
siaj, nie podziela on jednak stanowiska Koła 
polskiego oo do uchwalenia stanu wyjątko
wego dla Czech, bo to, że Czesi grawitują 
do Rosyi, nas Polaków nic obchodzić nie 
powinno.

Inżynier Idzikowski interpelował w spra
wie polepszenia płac urzędników państwo
wych i domagał się stanowczej odpowiedzi.

Ks. Pechnik brał w obronę Koło pol
skie i posła R. w sprawie uchwalonych 
nstaw wyjątkowych dla Czech, ruch tam
tejszy bowiem ni« jest wcale narodowym, 
jak ostatnie dowiodły wypadki.

Z kolein ks, Szczeklik interpelował posła 
w sprawie ustawy o święceniu niedzieli 
nietylko przez przemysłowców ale i przez 
urzędników, a wreszcie o ustawę konku
rencyjną.

P. R. odpowiedział, że Koło polskie 
jest za spoczynkiem niedzielnym a ustawa 
konkurencyjna jest gotowa i czeka rozpra
wy w izbie.

Następnie przemawiał ks. poseł Kopy- 
ciński, który gorąco i serdecznie zalecił 
wyborcom posła R. jako człowieka wielkiej 
pracy. Nie prosi o wotum zaufania dla po
sła R., ale o poparcie stanowiska jego i 
Koła polskiego całego, które jest im nie
zbędnie potrzebne.

Zebranie zakończyło się przemówieniem 
inżyniera Idzikowskiego, który podziękował 
imieniem zebranych posłowi R. sa poja
wienie się przed wyborcami.

Głośna sp ra w a  konkursowa pana 
Wiktora Klobassy Zrenokiego ukończoną zo
stała w przeciąga kilku miesięcy ku ogól
nemu zadowoleniu wierzycieli, którzy .w ma
jątku masy poksyoie znaleźli Zasługa tak 
szybkiego i dodatniego rezultatu należy się 
zarządcom masy pp. dr. Wiedigerowi i dr. 
Steinhausowi, adwokatom z Jasła, którzy 
iłożyli dowód, że i przy obecnie obowiązu
jącej ustawie konkursowej, dla wierzycieli 
wiele zdziałać można.

Z S o ro e ia  piszą nam: W czasie świąt

Boźegc Narodzenia urządzili hr. Paworf 
scy „drzewko" dla tutejszej dziatwy szk 
nej. W rzęsiście oświetlonej sali ukoi* 
w przytomności hr. Baworowskiego, ks: 1 ; 
nonika Łużnickiego 1  ks. Cozia T. J. ru 
było się losowanie podarków, znajduje ?c 
się na drzewku. Po rknńczonej , zul wi 
przemówił bardzo pięknie hr. Baworo sk 
zachęcając dziatwę do nauki i pilnego nozę 
szczania do szkoły. Obdarowani i Usadc 
wana dziatwa odśpiewała na dwa /głos 
kilka kolend, a podniósłszy okrzyk nń t t r ' 
swych dobroczyńców, rozeszła się si< ,jśi. . 1 
do dorau.

Kradzież koni. V PaBLc po', 
żydaczowskiego skrndzi ro ubiegłe*! ' noc 
Chunie Blochowi, karczmarzowi,! tn y  koni 
wraz z wózkiem węgierskim, i upn<',*Jt war 
tości 250 zł.

Na ta b lic y  pi n lą tk o w ęj; óm mi 
byó wmnrowaną \ kościele 0 0 . Kapiuy 
nów w Krakowie w stuletnią ro^z~i < 
żenią przysięgi przez Kościi zk na ryń*i 
krakowskim, uchwnlił komitet lunieśoić iu 
stępujący napis: „7u w Loretańskiej kaplj 
cy dnia 24 marca 1794 Tadfisz , Kośdt 
szko po poświęceniu szabli ślw o wał boj. si 
wolność i niepodległość Ojodyzny. Ntróc 
polski w setną rocznicę te1 wiekopomnej 
chwili umieścił tę tablicę. “

Karnawał - -  pro rme - Obyww 
teiski piknik Sta^ „awowski* ./iedzianj 
na 18. bm. niewątpliwie" priuwyższy swyeł 
poprzedników z lat ubiegłych, dała ękplici 
dała sobie ńa dzień ten ■ ■enUet^tous w Sta 
nisławowie i stosowniej do daty pikniku te 
go, wszystkie inne nabawy prywatne laite 
sowano, naznaczają i je na termir później
szy. P. Szczęsny Gieński, inko jed. i t  
muiących się urządzeniem tego wieczorku 
otrzymuje jak nam opowiiuzją przybyli a 
Stanisławowa codziennie iowe zgłoszeni) 
się z chęcią udziału w pikniku, który Y mi 
już wyrobioną i ustaloną sławę.

Opiekę nad małoletnim Jerzym Matej
ką, synem zmarłego mistrzs, objął dyrek 
tor krakowskiej Kasy oszczędności p. Się] 
Było to źyozeniem zmarłego mistrza, które 
go praca nad restauracją kaplicy Jagielloń
skiej iwiązała go cisłemi ; p. dyrektorem 
Slękiem węzłami. :

Pismo odręeute eesnrp* i e  Jo- 
kala. Z Budapeeztu donosu , JL-ntei i w f  
ru cesarskiego hr. Ludwik Tissa, nadesłi 
tu list gratulacyjny eesarza do Mauryeegi 
Jokaia, wystosowany z okaąyi obchodu &01 

letniej działalności powieściopisarskiej te 
ostatniego. Pismo to odczyts prezes konf! 
tetu jubileuszowego, br. Lorand E5tv9s u  
sobotniem zgromadzeniu, którem rozpor tą 
się uroczystości jnbilenszowe. Niezwykł t< 
wyszczególnienie przez monarchę, który mu 
już przed laty nadał kawalerski krzyż orde
ru św. Szczepana, stanowić będzie pierwszy 
punkt programu uroczystości jubileuszowyth.

Pożegnanie ustępującego w stan spo
czynku starszego rtdcy skarbowego <i refe 
renta spraw salinarnych p. Maurycego Post- 
la odbyło bardzo serdeczne. Din wyrażenia 
mu podzięki za długoletnią gorliwą i ży
czliwą opiekę nad wszystkimi podwl jnymi 
tak urzędnikami jak i robotnikami i ta  sku
teczne starania około polepszenia ich bytti 
«aŁ»„jn>łneg« 4-ahali «ię we wtbrek wraj* 
dnicy salin galicyjskich i przez usta p. Syl-
werego Miszkego, naczelnika galin wieli- 
okieh wyrazili mu szczery żal, że już i<b 
opuszcza.

Szalony wicher panował pri«g dwa 
dni w okolicach miasta Bjeki, tak i e ża
den okręt nie mógł zawinąć do Portu, a 
nawet koinunikaoyę parowcami t Abbailą 
musiano zastanowić. Włoski parowiec „Mar- 
gherita* płynący do Bjeki z ładunkiem 
wina, uwiązł koło wyspy Chefso i jedyni i 
przez wyrzucenie w morze 80 be<»*k wi?r 
zdołano go uratować od rbtbieia* Podozae 
wichru spadł óbflty śnieg, okrywając Mon • 
Maggiore białym całunem. Wicher ten na
wiedził także miasto Tryest, gdzie 
przyczyną lioznyoh wypadków. T e - n p ^ b ^  
spadła do 7 stopni.

O F  I  A B  Y-
Zamiast iyozeń noworocznych złożyli w 

naszej administraoyi:
WP. E. Podlewski z Wfe<Wf z ł r . ' 5 

Leohicki i Kosterkiewicz ze SńrJu złr. 5 
dla weteranów z roku 1831.

WP. St. Polano wski złr. 5, A Kiela 
nowska złr. 5 na ochronkę pp. 
na 2 ółkiewskim.

WP. Zajączkowski słr. 3  dla głodnych 
dzieci.

WP. L. T. M. złr. 5, N. N-, 1.80,
K. Rudnicka ze Strzałę! złr. K. N. z 
Tuczemp złr. 3. dla Fiszera ul- * “'soas, 1, 
18 w suterenach.

Odsyłamy za pokwitowaniem-

Odpowiedź Admtnlstrae/** Wp. fi.
Gieński, Uwisła. Prenumeratę n» »Wędrow
ca* już nie przyjmujemy.

Zmarli.
Konstanty ar KtiU, urząd^k n aurg.

krakowskiego, u mjjor houWedów ka- 41ł m  
gierskiej z r. 1848, przeżywszy lst 72 w J r ,-^  t1 
wie onegdaj.

Br. Unsenauer, słynnj araki tek1 .wóres. 
wielu gmachów publiczny b w Wie',n‘', star—i 
radca budownictwa — tamże - roaornj -

Sztuki piekńe.
T  » » tr .

Po raz trzeci w bieżący) sezonU ope
rowym przedstawiono wozork) ba Boenie ^  
tru Skarbkowskiego znakom tą operę 
nod’owską „Faustau — z inną t 
razem wykonawczynią partyi K»tgorzatg:lA 
trudna to partya i wjr»agająea, pt "et gło
su i umiejętności śpiewania, jei * ■nuta si
nego cieniowania gry i Wielki*} dra
matycznej. WozorąjMa M ałgorzata, panna 
Elwira Golonnese,! odpowiedziała "od fc- 1 
dym względem zadaniu i iU] Już odsp< 
waniem kilku taktów red  P**y ryj- 
śoiu na scenę wywol-ła lot miną bursę 
oklasków. Arja przy kołowrotku i a klej
notami wypadły znal -  i0  zresztą 
w ogóle tak śpiew jak przoM0 W8iystkiem 
gra pny Golonnese zasługują na zupełju 
uznanie. Artystka gra doskonale i „umJ r  
śpiewań, zwłaszcza „piana* 1 „pianiMim^*.

Faust p. Myszugi jest kreaoyą skoi o- 
ną, a arya „ciche ustronie witam cię” jej 
koroną. Doskonałym Mefistem był P> Ko*
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I m iski, który aryę o „złotym cielcu" zm u- 
1 szony był powtórzyć, a za scenę z M ałgo- 
1 rzatą i serenadę zasłużone zb ie ra ł oklaski. 
I Walentego śpiewał p. G órsk i, k tó ry  żarów 
k o  w śpiewie jak i g rze  w idoczne robi po- 
■tepy.
l  D oskonale  odśpiew anym  b y ł te rce t p a 
ków  Myszugi, Górskiego i K ow alskiego w 
Akcie trzecim . P a rty ę  S iebla od d a ła  dobrze 
pŁ i B adw anow a, M arty pn i K asprow iczow a. 

T T ea tr w cale nie b y ł pe łny  —■ widocznie 
ilpy  m róz odniÓBł zwycięstwo u licznych 
uyŁlenników  „ F a u s ta "  nad  chęcią posłu - 
• h a n ia  ślioznej m uzyki G ounod’w skiej.

W \ lŁ e p e r t .o a r  t e a i r a l u y .  W teatrze hr. 
g k a ib k a  dziś w p iątek  po raz drugi „U ro- 

,l<*e >Oozy“ kom edya w 4 ak tach  Z ygm unta 
S arn fok iego . J u t ro  w sobotę po po łudniu  

N areJ^  B am eau" d ram at w 5 ak tach  
g rw jJv o g e ra  z panem  Żelazowskim w roli 
ty tu ljw ę j » w ieczorem  „ T ra v ia ta “ opera 
w  4 kktac, V erd i’ego, czw arty gościnny  
yryi Pn y Elwiry Colonnese. W  niedzielę 
bob >{udftiu „Skąpiec11 kom edya w 5 ak tach  
M olier’gjo z p. F iszerem  w ro li ty tu łow ej, 
wifeczoiSki „S tu d n ia  A rtezy jska" czarodziej- 
sk i a e lo ł r a m a t  w 5 ak tach  ze śpiew am i i 
ewolucyan PIzez M ajeranow skiego. W  po- 
n ied z ia łek l pierwszy w ystęp pan i A n t o n i -  
h „ £  w i  b c iń  s k  i e j  „K orneliusz V o ss“ 
kom edya 4  aktach  F ran c iszk a  S choen -

Ostatnie wiadomości.
W  W  a d  o w io la c h  odbył się d. 

3; bm. sejm ik relacyjny. Przed w ybor
cam i stanęli posłowie d r. Z o l l  i P o 
p o w a  k  i. P ierw szy złożył sprawozda
nie ze sw ych czynności poselskich w 
sejm ie, a  d ru g i w  Jad z ię  państw a. W y 
borców, przew ażnie włościan, było prze
szło 200. Obu-powóm atohwalono wotum  
zaufania.

Wiec ruski, zwołany na wczoraj przez 
radykałów do Kołomyi , uchwalił jako 
jedyne dis Rusinów w y jśc ie , organiza- 
cyę rolników na radykalno-demokraty
cznych zasadach i zwołanie zjazdu mę
żów zaufania, Rusinów wszystkich par- 
tyj, celem omówienia tej sprawy, oraz 
zwalczania nowoerystów.

Wiec upatruje we wniosku rządowym 
eo do przymusowych spółek rolnych i 
gospodarstw czynszowych, niebezpieczeń
stwo dla wieśniaków, natom iast żąda 
pomocy państwowej celem kupna grun
tów na korzyść gmin i poszczególnych 
włościan. Nadto powtórzono rezolucje 
w sprawie powszechnego głosowania, 
przeciw zbiorowym gminom i ustawie 
łowieckiej. Uczestników było przeszło 
250, pomimo 20-stopniowego mrozu. Ko
misarz rządowy kilkakrotnie groził roz
wiązaniem, zwłaszcza za krytykę t. zw, 
polskiej demokracyi poselskiej.

W iener Ztg. ogłasza ustawę o ordy
n ac ji h r. Dziednszyckich.

Półnrzędowe zaprzeczają wiadomości 
o odbyć się mających, manewrach zimo- 
wych w Austryi.

Sejm czeski przekazał komisyi budże
towej wszystkie wnioski o zapomogi dla 
okolic, dotkniętych głodem. WnioBek 
księcia Frydryka Schwarzenberga żąda 
na  ten cel miliona zł.

Staroczech Szolz postawił wniosek 
o  rozgraniczeniu używania języków kra-
jow^cl

,/aszaty ponowił wniosek o kreowa
nie . odrębnego najwyższego trybunału

dla Czech. Przy motywowaniu wyraził
się W aszaty, że prezydent kasacyjnego 
sądu Strem ayr w znanej sprawie nie
mieckiej stampilii złamał przysięgę. Za 
to wyrażenie został W aszaty przywołany 
do porządku.

Dalej wniósł Waszaty interpelacyę, 
jakiem prawem dyrektor policyi praskiej 
udzielił pewnemu korespondentowi n ie
mieckiemu szczegółów w sprawie ,om - 
ladiny" i Mrvy, jakkolwiek sprawa ta 
była jeszcze w stadyum śledztwa. Na tem 
posiedzenie zamknięto.

TELEGRAMY.
W ilno d. 5. stycznia. W edle n a j

now szych w iadom ości, zam knięcie ko
ścioła w K rożach nastąp iło  na  w y ra
źny  rozkaz jen era ł-g u b ern a to ra  Orżew- 
skiego.

G ubernator kow ieński K lingenberg  
dotychczas n ie został u sun ięty  ze swo
je j posady.

W iedeń  d. 5. stycznia. N o m i n a -  
c y e  n o w y c h  c z ł o n k ó w  Izby  p a
nów ogłoszone zostaną jeszcze  w s ty 
czniu.

Wiedeń d. 5. stycznia. Deutsche 
Ztg. ogłasza pod polskim  napisem  
„ B i e d a "  fe jle to n  o nędzy  w Galicyi.

W iedeń  d. 5. stycznia . Czasopismo 
Oesterr. Sanitdlswesen donosi, że w ze
szłym  tygodniu  cały obszar P rzed lita- 
w ii był w olny od cholery.

W iedeń  d, 5. stycznia. Z Berna, 
T ryestu , Rzym u, M arsylii, Algieru, P a 
ryża  i B ukaresztu  donoszą o zaw ie
jach  i s ilnych  m rozach,

P ra g a  d. 5. stycznia. Młodoczesi 
p ilzneńskiej Rady m iejskiej chcą wnieść, 
aby napisy  nlic w P ilzn ie  były  w yłą
cznie czeskie.

Teplicka R ada m iejska m ianow ała 
m in is tra  Bacc^uehema obyw atelem  ho- 
row ym .

B udapesz t d. 5- stycznia . K siążę 
prym as V aszary przybył wczoraj do- 
Jokaja, aby m u złożyć g ra tu lac je  ju b i
leuszowe.

P e sz t d. 5. g rudnia. M inister P le 
n e r p rzy b y ł tu  w czoraj. D ziennik 
Ungarpost donosi, że dziś rozpocznie 
się konferencya m iędzy p. P lenerem  a  
W ekerlem  i obejm ować będzie cały 
program  akcyi, celem zupełnego p rze
prow adzenia regulacyi w a lu ty .

P e te rs b u rg  d. 5. stycznia . W tu te j 
szej radzie  m iejskiej poruszono m yśl 
urządzenia w r. 1903 w ystaw y św iato 
wej w P etersb u rg u .

P e te rs b u rg  d. 6 . stycznia. Cho
lera  azyatyoka pomimo silnyok m ro
zów szerzy się, w skutek  czego zam
kn ięto  tu  n iek tó re  zak łady  naukow e, 
E pidem ia ta  w ybuchła także  w W il
nie, Tw erze, M oskwie i N iżnim  Nowo
grodzie, pojaw iła się także w Króle
stw ie Polskiem. K om itet rosyjskiej]w y
staw y, k tó ra  latem  m a odbyć się w 
Niżnym  Nowogrodzie, o trzym ał od rz ą 
du polecenie zastanow ić się, czy nie 
lepiej byłoby odroczyć wystawę.

B e r l in  d. 5. stycznia. W ezw any te 
legrafem  do H urk i prof. med. B ergm ann 
odjechał wczoraj do W arszaw y.

B e rlin  d. 5. stycznia. W edle pół- 
urzędowej widocznie wiadomości Beri. 
Tagebtattu w idoki co do niem iecko-ro- 
syjskiego trak ta tu  handlowego znacznie 
się poprawiły, poniew aż wszyscy m ini
strow ie pruscy p ragną lepszych sto
sunków handlow o - politycznych z Ro- 
syą.

W  Deutsches Wochenblatt odzywa 
się pisarz francuski Lazare do F ra n 
cuzów i Niemców względem  pojedna
nia obu ty ch  narodów kultnrnych.

R zym  d. 5. stycznia. K om itet dla 
wsparcia rodzin  po zam ordowanych w 
Aigues M ortes W łochach ju ż  się utw o
rzył.

P a ry ż  dnia 5. stycznia. Kochanka 
V aillanta przyszła chora z Choisy le 
Roi tu ta j z prośbą do prezesa trybu
nału o kartę w stępu na rozprawę.

W M ontpelier aresztow ano dwóch 
hiszpańskich anarchistów .

W Lyonie odkryto  w arszta t an ar
chistów do fałszow ania pieniędzy,

P a ry ż  d. 5. stycznia. Proces Vail- 
lan ta  został odroczony, poniew aż o- 
brońca A dalbert zrzek ł się obrony, a 
nie m a żadnej nadziei znalezienia in 
nego obrońcy.

B elg rad  d. 5. stycznia. Z S tarej 
Serbii (w M acedonii) donoszą, że A r- 
nauci wypędzili władze z Ipeku, Gusi- 
nia i Prizrendu.

Czterech liberalnych członków try 
bunału  stanu zachorowało. J e s t  to za
pew ne zam iar liberałów, rozbić try b u 
nał i tym  sposobem niem ożiiwem  uczy
nić w ydanie wyroku na  oskarżonych 
m inistrów .

L im a  d. 5. styczn ia . W sporze g ra 
nicznym  m iędzy  republikam i P eru  i 
E kw atorem  nuncyusz  ofiarow ał pośre
dnictw o papieża, natychm iast p rzy ję te  
przez Peru.

M ad ry t d, 5. stycznia. Połicya w 
B arcelonie znalazła  n ad  brzegiem  j e 
ziora T in to re  4 bom by u k ry te  w j a 
skini,

Stan oblężenia w Sycylii.
P a le rm o  d. 5. stycznia. W czoraj 

o g ł o s z o n o  d b k r e t  k r ó l e w s k i  
z a p r o w a d z a j ą c y  w S y c y l i i  s t a n  
o b l ę ż e n i a  z s ą d a m i  w o j e n n e -  
m i. Jen era ł M o r r a  został m ianow any 
nadzw yczajnym  kom isarzem  królewskim 
z obszernem i prerogatyw am i. Do Sy
cylii ściągnięto 16.000 wojska. Kom u 
nikacyę telegraficzną m iędzy Sycylią a 
W łocham i i z zagranicą rząd zasta
nowił.

R zym  d. 5. stycznia. Oprócz zarzą-- 
dzonej przedw czoraj m obilizacyi 1 2  0 0 0  

żołnierzy, zarządził m in iste r w ojny 
m obilizacyę dalszych 12.000. M obiliza- 
cya ma byó usku teczn ioną do 9 s ty 
cznia. W tym  dniu  w siądą żołnierze

n a  ok rę ty  i odpłyną bezzw łocznie do 
Sycylii.

R zym  d. 5. stycznia. Cała prasa 
w łoska jednogłośnie z zadowoleniem 
przyjęła zaprow adzenie stanu  oblężenia 
w Sycylii.

M attino  p o w iad a : „Od 20 dn i cze
kam y na energ iczną decyzyę rząd u ; 
przyszła, ale późno, zbyt późno !“

Popolo Bomano chw ali Crispiego i 
p isz e : „B ył to  jnż  o sta tn i czas do po 
w ściągnięcia rąk  św iętokradzkich, k tóre 
rozszarpywać chciały  ojczyznę. Ojczy 
zna idzie przed w szy stk iem !“

Riform a  p is z e : „N aw et sycylijscy
przeciw nicy gab inetu  przyszli do prze
konania, że ju ż  czas przem ocą stłnm ić 
rozruchy".

R zy m  d. 5. stycznia . P ism a w ło
skie bez p rzerw y  rz u ca ją  podejrzen ia , 
że rozruchy  w S ycy ilii w yw ołały 
w pływ y zagraniczne a w szczególno
ści w skazują na F rancyę. D ziennik  
Folchetto podnosi, że F ran cy a  grom a
dzi od trzech  m iesięcy na g ran icy  
w łoskiej w o jska; k oncen tracya  ta  i 
dziś nie u s ta je ; obecnie zm uszone są 
W łochy do uszczup len ia  sw ej arm ii w  
prow incyaeh północnych.

R zy m  d. B. s tyczn ia . W B arra  fran 
ca w yw ołała rozruchy  tam te jsza  k ap i
tu ła  katedralna. (?) Proboszcz w zyw ał 
lud  do b u n tu  i kazał we dzw ony na 
gw ałt uderzyć. Proboszcza pozw ano 
p rzed  sąd. R iform a  z pow odu tego  
w ypadku w yraża ubolew anie, że W a
ty k an  n ie upom ina duchow ieństw a sy 
cylijskiego, aby  się p raw ideł chrześci
jańsk ich  trzym ało . Osservatore odpo
w iada na to, że papież je s t  bezsilnym , 
bo Włochy trzy m a ją  go w niew oli.

W R agura  p rzyszło  znow u do n ie 
pokojów.

4’|„ po 200 koron =  100 zł. w. a. a reku 1893 
9610 do 96-80.

Losy: Losy miast* Krakowa 26‘— do 28 00 
Losy miasta Stanisławowa 47 — l o  .

M onety. Dukst cesarski 5 84 do 5-94. Napo- 
Imndor 9 82 do 9-93. Póiimperyał 10*10 <lo 00 00. 
Hotel rosyjski srebrny 1 3 1 — do 1.33.—, Rube! 
rosyjski papierowy 1 3 1 2  • do 933 25. 100 ma
rek nios-do.-kiiś 60 60 do 6120

W iedeń d 5. stycznia, (tc1 egrafowatw.) 
R en ty ; wspólna papierowa 98'35, srebrns 

97 75, austr. koronowa 96 90, złota 11845 wec 
koron. 95-05 złota 116 85.

Akcye p rzedsięb iorstw  tran spo rtow ych  : Ko- 
loi Czernlowieekinj 263 — Północnej 2917 — 
Państwowej 309 25 Półnoeno-zachod 342 25 We".

203*75, Południowej (Lombardy) 
108 , arc. Albrechta (za 200) 95-50, Bukowin
skich kolei lokalnych (za 200) 178 Kołomyjskich
(za 200) — .

Akeye banków : austr. węgiersk. na 600 zt 
1004 —, anglo-austr. 154-50, Landerbanku 255-20 
Umonbanku 259— , buków. Zakład kredyt, ziem 
za 200 zł. 154-— ezesk. Banku eskonfc. za 200 zł 
610, galie. Banku hypot. za 200 zł. 360, gaiie
banku dla haudlu i przemysłu za 200  ■_
chorw.-słow B arku kraj. hypot. 11425 Źiwnc- 
stenska banka 127-—. Kredyty austr. 353'75 Kre
dyty węg. 424 50.

Pożyczki publiczne : Gal. propinaeyjne 97 80 
buków, propin. 102-30. buk indernn. 000-00, ga! 
kraj. z r. 1893 8 6 '—.

L is ty  zastaw ne 5 pr. Gal. Banku hypot. 
199-75, Gal. Zakł. kred. ziem. w Krakowie 102 25 
Gal. Tow. kred. ziem. 98-25, 4% p r. Banku kra 
jowego 100-50, buków. Zakład, lcred. ziem. 101'00 
5 pre. buków, kasy oszezędn. 100" .

L osy : austr Czerw, krzyża 18 80, węg. Czerw 
krzyża 12-75, Bazylika — , Krakowskie 00 00 
Stanisławowskie — . Tureckie 55-30.

W alu ty : H ble papier. 132-25, 20-m»rkó$1d 
12-20, 20-frankó.zki 989, sovereingg 12 41 tu
reckie liry złote 11-20 100 markówki 61 00 wło
skie 100 JirówKi 43‘90.

rzone, a  w zględna w ilgotność pow ietrza po
zostanie około 8 0 % -

Opadu nie będzie, pogoda.

J u t r o  d. 6. s ty czn ia : św. T rzech Kr. 
— św. Rożd. Ckr.

Dział ekonomiczny.
— W e w n ę trz n y m  re g u la m in e m  r u 

ch u  n a  kolejach państw ow ych zajm ow ać się 
będzie zw o łana  n a  29 bm . do W iednia 
przez m in is tra  han d lu  specyalna  ank ie ta  
kolejowa.

— N iew y p łaca ln o ść . W iedeński „C re- 
d ito renyerein" ogłasza n iew ypłacalność J u 
liusza  B arańskiego w Sanoku.

Wiadomości giełdowe,
Lwów dnia 5. stycznia (Z Izby handlowej,
Akcye za sztukę: Kol«i gal. Karola Lmiwlsa 

gOOzł.m. k. 214-50do 217 50. Kolej Lwow.-Czern. 
Jasska po 2<i0 zł. w. a. 260-— do 263-—. Banku 
hipotecznego po 200 zł. w. a. 360.— do 370 
Banku kredyt, galic. po 200 zł. w a. do 2 5 —

Listy zastaw ne za 100*1.: Banku hipot. gak 
5»' losow. w 40 lat. 100 70 do 101-40, 5% z I0» „ 
preiu. 109 70 do 110 40 4 '/,u/0 los. w 50 lat. 100 — 
do 100.70. Banku krajowego 4‘/s%  l°s. w h l la- 
10<t 53 do 101 21. Banku krajowego 4% los. w 57 
la t 97‘30 do 9 8 - - .  Towarz. kredyt, gal. zieinsk. 
4°,'„ (I. emisya) 98.20 do 98 90, 4°/0 los. w 41'/, iat. 
98-20 do 98 90 4% los. w 56 latach 98-20 do 
9890. 4y,7o los. w 53 lat. — — do — .

Obiigl za 101 zł. : Galic. funduszu propina 
cyjnogo 4u/„ 97-40 do 98 10. Buków, funduszu 
propinacyjncgo 6°|„ 101 50 do 102 20. Kom. banku 
krajowego 5‘ju w. a. li. em. H.2’3 ) do 103 — 
Pnżvezka kraiowa ii0/, w. a 105'00 do —.—,
100-01 do 100 70, 4'j 0 * roku 1391 96 — do 96-70,

Z rynków towarowych.
W iedeń 5. stycznia. Sprawozdanie z rynku 

zbożowego berlińskiego wykazuje słabsze notaeye, 
z Paryża natomiast doniesiono o podniesieniu 
się kursów. Na tutejszym lynkn ruch wcale nie 
był ożywiony, tendeneya jednak  ze względu na 
ostry mroz silna.

Sprzedawano: pszenicę na wiosnę po zł. 
7-68, 7-t 9, żyto na wiosnę 6 40, owies na wiosnę 
6’87, kukurudzę na maj-czerwiec notowano po 
zł. 5'35 do 5-37.

N a d e s ł a n e .
(Za tg rubrykę redakoya nie odpowiada).

865 D e n t y s t a .
Wszech nauk lekarskich

Dr. B o p ii  Bieńkowski
po ukończeniu specjalnych stndyów 
w instytucie odontologicznym w Ber
linie i odbyciu podróży naukowych do 

H alli nad Saalą i L ipska 
ordynuje od 9—1 i  3—6

ulica Trzeciego Maja
dom dawniej Tennera 

lub ul. KOŚCIUSZKI 1. 8.

847 O k u l i s t a
Dr. Adam Szulislawski
b. asystent kliniki ocznej radcy dr. B. Wieher- 
kiewieza w Poznaniu, b. demonstrator kliniki 

prof. Pucb8a w Wiedniu, mieszka obecnie:

ul. Hetmańska 1. 10 II- piętro
ord. od 12—1: 3 - 4 .

Przyjechali do Lwowa.
dnia  5 . s tycznia.

Hotel Europejski. H r. Tyszkiew icz z 
K olbuszow y, h r. R in n e rsk irch , b r. Schre- 
k in g er z Ż ó łkw i, dr. W aidenfeld , dr. Sech- 
ner z Suczaw y, dr. D rużack i z Z asan ia , 
d r. T rzcieniecki z W iednia, dr. Isk rzyck i z 
S anoka, d r . C zaykow ski z P rz e m y ś la , Ko
chanow ski z P rzeb iczan , L in d n er z W ie
d n ia , L ew andow ski z R ek lińea , M oraw ski 
z S tru szow a, K rzyżanow ski z O tynii, Sło- 
neck i z Z adurow a.

Hotel Szwajcarski. F . F an g o r z Św ie- 
dn iey , J .  S tap a  z U hnow a, J .  K. Godrycz 
z R zym u, J .  D unikow ski z P rzeg aża ty , J  
G reiss z T arnopola , A. Szym anow ski z T ro - 
śc ian k i, A. S troner z C zerniow iec.

Hotel JHetropol. R . T om żyński z K ra 
siczyna, L . O rłow ska z Jaryczow a, K. Ogro- 
szko z S tan isław ow a, W ł. L ew icki z T re m 
bow li, S. F le isch k ack er z T arnopola , W . 
K inal z H orożanki.

S t a n  powietrza. P rzez ca łą  dobę 
m ieliśm y pogodę.

B arom etr idzie w górę.
S tan barom etru  zredukow any do pozio

m u m orza by ł dziś o 12tej‘ godzin ie w po
łu d n ie  7 7 7  mm.

Prognoza na  dobę d. 6 . styczn ia  br. 
(od północy do północy). W iatr będzie co
do k ie runku  po łudn iow o-w schodn i o średniej 
p rędkości 4 m sek.

Ś redn ia  tem pera tu ra  doby podniesie się 
do — 1 8 °0 , niebo będzie lekko zachm u-

Jako ważną oznaką czasu trzeba uu>zgl{dni6, te 
nawoływaniu k u  powrotowi do prostego natural
nego tycia, który z innymi przyjacielami ludzko
ści podniósł ks. proboszcz Kneipp, przyłącza 
coraz znaczniejsze grono przedstawicieli lekarskiej 
wiedzy i sztuki. Osobliwie poznanie, że bwrąca 
górę nerwowość, niepokój i  przygnębienie w na
szych czasach przypisać należy tak roepowszech- 
nionem utywaniu modnych napojów kawy i her
baty, staje się coraz bardziej ogólnetn. Pierwszo
rzędne powagi ostrzegają wyraźnie, przed uży
waniem kawy, o której mówi prof. Yirchow z 
Berlina: „Nareszcie nabrało się przekonania, te  
Coffein, główny składnik kany, jest silnie dzia
łającą na nerwy, utytą w większej M c i, trującą 
m teryą. Podobnie jak  wódka“■ Radca zdrowa  
„Dr. A. Lutze mówi: „Kie toielu wie o tem, jak  
szkodliwą jest kawa“. Dr. Bahnemann zabrania 
je j , ,,ponieważ nie jest ona żadnym środkiem 
pożywienia lecz leka: stwem ', a Dr. Johannes 
Stuhlmann wyrachował na godziny i  minuty, 
kiedy zwierzęta, na których eksperymentował ma
tem: stosunkowo dawkami Coffeinu, z tego po- 
zdechały. Wielu jeszcze innych znakomitych le
karzy, formalnie potępiają używanie kawy. Bła- 
wny phisiolog prof. Brillat-isavarin w Paryżu 
ostrzega: „wszyscy ojcowie i matki nacadym  
kwiecie obowiązani są jak najsurowiej zabranuic 
swoim dzieciom używania kawy, „która jak  
w końcu dodaje Dr. Birkmayer — jak  powolna 
trucizna przez ciągłe dr dnienie osłabia 
siłę muszkułów, a zarazem człowieka na śmierć 
(liebkost). Jednak mimo tych przestróg nikt me 
zechce zrzec się tego ulubionego * « wielu nie
zbędnego używania kawy. Na szczęście d la jes  
amatorów nie jest to koniecznem, odkąd eostata 
wynalezioną przez Kathreinera powszechme u- 
znaną „kawa słodowa“ która podług UJuwskiego 
orzeczenia niszczy je j  szkodliwe skutki ( lż r .J .  
Haschek, Wien) i której z pomiędzy wszystkich 
dodatków do kawy „należy się pierwsze miejsce 
(Dr. M. Mannsfeld, Wien) „ponieważ ma w so
bie własności, jakie dotychczas używane surogaty 
kawy nigdy osiągnąć nie mogą » <■ *- . J ° f '  
Dr. Hoffman, Leipzig). Leez i tam, gdzie azw- 
ciom »' chorym przez lekarza kawa zupełnie wzbro
nioną być musi, Kathreinera kawa słodowa o 
smaku zwykłej kawy zaleca się jako jeayr, 
stępstwo tejże.

d r o b w e  o g ł o s z e n ia
p o  c e n c i e  c d  w y r a ż a .

KA S E T K I stalowe z zamkami werthei- 
mowsklemi na pieniądze i dokumenta 

,o złr. 4-—, 4-50, 5 —, 6-—, 7-50, 9- j

Pasztet
z gęsich wątróbek, drobin i zwierzyny nie 
byw ałe  w yborny . Puszki gliniane po zł. 
180, Puszki lntowańe z kluczykami po 
85 ot. i 45 ct. poleca Zarząd dworu Łap- 
szyn poczta Brzeżany. 843

Xi-— poleca P io t r  Chrząstowskl, handel 
żelazny we Lwowie, plac Kapitalny 1 (na
przeciw katedry)-

5165

Dj« n  O. JA E G E R A  B IE L IZ N Ę  normal- 
'  ną z fabryki Bengera, sprzedają najta 

niej po eenach fabrycznych
8 . Ga b r i e l  & J .  c h l e b o w n i k

Lwów, plac Halicki 1. 3. *21

każdego i najgwałtowniejszego rodzaju usu
wa trwale i natychmiast sławny LI TON 

inny środek nie pomógł. Flakon 40 
O ct. We Lwowie w aptece P. Mikola- 

seba, w Stryju w aptece p. Drągowskiego.

I7 U P R T , W A L IZ K I, Torby i wszelkie 
■V priybory podróżne — poleca najtaniej 
PA W E Ł  LANGTTER Lwów, Halicka 16,

f*H T J8T K l ZIMOWE w największym 
nJ  wyborze od zlr, 1 60 do złr. 16 — 
włóczkowe i jedwabne, poleca Magazyn 
P . Knmuer I Byn, Lwów. 699

DOSKONALĄ *9 

poleca stary handel
W O H L A

Lwów, Sjkstuska 6.

ttu ł i  krawiec, poleca swo- 
ankien męskich przy p ia
ni L 10. Telefon 415.

Zn a k o m i t e  t u t k i  n i e k l e j o n e
Niemojowsklego, zbadane przez m iejsk ie  

laboratoryum są do nabycia we w szy stk ich
trafikach. 847

POWIATOWE T ow arzystw o H and low e 
we Lwowie, Pańska 21, sprzedaje po 

•enaeh hartownych wszelkie towary ko- 
raen n e  i mieszane d la  skle^pow Kołek roi 
niesyeh L.w ogóle dla sklepów p« wsiach
{ pfiłiBtflAłlrftAh. 0«J7■steczkach.

1N SER A TY , ANONSE do wszystkich 
dzienników przyjmuje i ekspedyuje Oentr. 

Biuro Ogłoszeń Lwów, Kopernika 11-

p tA K O  dla oficerów piechoty, 57 etm., 
prawie nieużywane, tanio do sprzeda

nia. Zgłoszenia do Administracji „Gazety 
Narodowej" dla Dr. W. B. .834

KONCESYONOWANT ZAKŁAD dosta 
wy koni cugowych i wierzchowców we 

Lwowie ul. Piekarska 6. Sprowadziwszy 
z pierwszorzędnej fabryki najnowszego fa
sonu kardtkę k ry tą , eleganeko urządzoną, 
na jednego i  parę koni, którą do użytku 
prywatnego wynajmuje za miesięcznem wy
nagrodzeniem. Przyjmuje w komiB celem 
sprzedaży tylko zdrowe, młode, i  doboro
wej rasy konie do zaprzęgu i pod wierzch. 
Mąjąc wieloletnią praktykę w tym zawo
dzie jako główny dostawca koni księciu 
George Aleksandrowi Sturza, B>nowi panu
jącego króla R um unii, jakoteż Wysokim 
domom w kraju i za granicą, mogę wszel
kim wymogom w zupełności zadosyc uczy- 
nió — o ozem świadczą rozliczne świadec- 
*—  pierwszorzędnych domów arystokraty-

Z wysokim poważaniem Józ»f
339

T t6J z ę b ó w

stary C o g n a c
destylowany, z wina własnej uprawy, do
starczą od najpierwszej jakości franco 4 
butelki za 6 złr., albo 2 litry za 8 złr.

Benedykt Hertl, w ła śc ic ie l  dóbr.
zamek Golitsch przy Gonobitz, Styrya.

Oliwy maszynowe
GJSZG) J

tudzież
„Ragosinę" prawdziwą

bardzo tanio]
wysyła w każdej ilości

J A K O B  D E G E X
L w ów  — Podzam cze.

Cenniki i próbki na żądanie hezpła- 
tnie i franco. 5073

4157

I S T o ^ w o ś ć !

KRAWATY
wieczno-trwałe, według ostatn:ego żurnalu, 

poleca nowo otworzona

C i f f i i l T
Wapno hydrauliczne, G ip s , Asfalt, 
Płyty izolacyjne, Kit do okien, Kit 
do żelaza (Eisenkit), Kit miniowy 
(Miniumkit), Kwas karbolowy suro
wy, Kwas karbolowy krystalizowa
ny, S iajczan żelaza, T er gazowy 
Ter drzewny, Tektnry na dachy, 
Farby do fasad, Carbolineum, Anti- 
merulh n, Krezolina, Wapno karbo
lowe, Wapno chlorowe, Naftalina

Pokost naftowy
do smarowania parkanów, sztachet, 

belek, desek i t, p.
poleca 4897

Alojzy Hubner
Lwów, Rynek I. 38.

za Polska Fabryka tai#
Lwów, Ossu. lóskicli 11.

Tamże wielki wybór kraW atów' wszystkich 
fasonów, oraz hrzyjmuje się krawaty do 
przerabiania. Wkrótce nadejdzie świeży 
transport materyj lyońskich I genewskich

NOWO OTWORZONY.

Ossolińskich 11 , we Lwowie
poleca 5154

Kapotki pluszowe i aksamitne, 
kapelusze teatralne

oraz r t W a r s z a - w i a n k i 1*
czapeczki do ślizgawki i ;na ulicę 

dla młodych panienek. — Cetiy niskie. —

Józefa Cichocka, z Warszawy,

Do prowadzenia

i pflwóji
poszukuje kawalera

Zarząd dóbr w Qknie
p. Grzymałów,

i

KASY
stare i nowe sprzedaj 

4628 najtaniej

EMIL WEINEIl
Wien I., Saizihorgasse 4

COGNAC
Vieux Champagne

Non p lu s n i t r a  ^
pod gwaranoyą w najlepszej jakości, 
aromatyczny i wzmacniający żołądek, 

wysyłam pocztą na próbę 
1 baryłka zawierająca 4 litry złr. 8-— 
1 koszyk 3 flaszki po */< litra  „ 5-40-

Zaptata po odebraniu towaru (dla 
nieznajomyon za zaliczką) wolne od cła 
franco dla Austro-Węgier.

n . u k a i t i
Capodistria. 4731

Dla karmy stajennej
polecamy Panom Gospodarzom wiej
skim najusilniej nasze znakomite

krajacze karmy
po cenie 25 złr. wzwyż , w najroz
maitszych gatunkach, dla stajen o-t 

2  do wyżej 1 0 0  sztuk bydła. 
Oprócz tego k sa jacze  b a ra k ó w , 

sz rn to w n ik i i parow o p rz y rz ą d y  
do sparzania.

P rztz  przerabianie karmy temi 
machinami osiąga się nietylko zna
czną oszczędność na karm ie, lecz 
także daleko lepsze jej zużytkowa
nie, t r k ,  iż koszta nabycia w bar
dzo krótk!m czasie się zw racają.— 
Ilustrowane katalogi gratis i franco.

, U m r a i l i  « v  C o * ,
FABRYKA MACHIN GOSPODARCZYCH 

w  F ra d z e -B u b n a .

CH0R0BT PIIRSI0WB

Syrop i PotUorai Wapna
pp. GRIMAULT et O - Aptekarzy 
Syrop ten powszechnie zaleca

ny przez lekarzy, nader skuteczne 
sprawia działanie w ohorobaoh 
płuc i  oskrzeli piersiowych; leczy 
najuporczywsze katary, zagaja tu- 
berkuły płucne «  suchotników; 
powstrzymuje krztuszenie się i za
noszenie w nieustannym kassaniu, 
tak rozpacznis nieznośnego dla 
chorych. Pod jego działaniem po
cenie się noa—ustaje, apetyt zwięk
sza się i chory odzytiajc szybko
zdrowie.
SKŁAD w Paryża, I ,  o liw  Yltienne 

c  I w  riównych aptekaah.

F ilia  we Lwowie: 5171

przy ulicy Gródeckiej I. 61.

We Lwowie w aptekach pp.: Mikolaa^ , 
Wewiórskiego, R ucte ra , Sslepinskiego i 
Beisora. 5159

D la s ta rszy ch  1 m łodszych

: i ę z c z y m
Preparaty odmladniające

n ad lck a rza  sztabow ego D r. M ttllera,
sporządzone podług przepisu lekarsti^eg 
i przez lekarzy z dobrym skutkiem 1» J 
wane i polecone przeciw wszelkiego™ 
dzaju stanom  osłab ien ia  powstałych

,k"V“
S Ł f f i  ••••M en ie  t o -
ś c l  p a e  erzow ej, oraz nerw ow e d rże 
n ie  ra k  I nóg. Poleca się szczególniej 
lako środek wzmacniający przeciw o s ła 
bieniom nerw owym  i w yczerpan iu  
s iłv  IIICFt-lej (im poteucyi). Cena z do
kładnym lekarskim przepisem użycia 
3 złr. 19 et., pocztą o 25 et. więcej. 
Skład tych wypróbowanych preparatów 
S t. G eorgs-A potheke, W ien, Y/2 B e- 

z irk , W im m ergasse, 33, 
dokąd wszystkie pisemne zamówienia 

adresować należy. 4973 
Skład we Lw ow ie w aptece p. Ml- 

k o l a s e h a . _______________________

Wyciąg olejku do uszów
fi tr Ofltrumrl n*n Dm __c. k sekundarjusza D r . S ch ipeka uznany 
zaszczytnie przez wiele lekarskich znakomi- 
tosei krajowych i zagranicznych, dla swej 
siły leczniczej, gdyż leczy wszelką g łu c h o 
tę  (nie z urodzenia) szum w uszach, s trz y 
kan ie  11. d. usuwa znpełnie. Mabywać mo- 
żna po 1 złr. 50 ct. Sprzedają we Lwowie: 
Piotr Mikolasch apt.. Zygmunt Rucker apt.; 
w Krakowie W. Redyk apt.; w Czerniow- 
caeh W. Bełdowicz a p t; w Nowym Sączu 
Roiaan Jakubowski apt.; w Stanisławowie 
Adolf Beil apt.; w Stryju Wojciech Komo
rowski apt. i C. Jahr apt.; w Samborze 
Karol Maresuh apt.; w Drohobyczu Adam 
Krzyżanowski apt.; w Tarnopola Henryk 
Kahane apt.; w Brodach H. Griinspann; 
y  Wi®dni“ : Pleban, Stephansplatz 8, Twer- 
dy, nahilferstrasse 106.

Prawdziwe tylko wtedy, jeśii każdy fla
kon ma na sobie wyciśnięty napis: „C. k. 
sekundarjusz Dr. Schipeek w Wiedniu"

Za nadesłaniem 1 złr. 70 et., wyayłąBgy 
w Austro-Węgrzech franco. 50oł

Na podarunki dla młodzieży! 
WIKTOR BERGER

jen. zastępstwo ang. weloeypcdów i sk a 
fabryczny wszelkich potrzeb do fotogri

Lwów, uliea Akademicka 8 ?
pobc4

APARATY F0T06RAFICŹNE
po złr. 4-50, 6, 7 20, 1 5 ,  40 i wvzej.

Uwaga. Do każdego aparatu dodaje 
się dokładny opis i objaśnienie tak , że 
każde dziecko nawet z łatwością bez na
uki fotografować może. Cenniki fotogra
ficzne, jakoteż welocypedów, siodeł i 
koey na konie gratis i franco._________

Sa do nabycia w księgarniach dzieła 
naukowe pedagoga

E e u s s n e r a :

MESA m
do nauczenia się bez nauczyciela czy
tać pisać i rozmawiać po niemieofcn 
w 3 m iesiącach , po angielsku w  24 
iAkcvach. Cena Metody Niemieckiej 
Kurs I. 85 ct. Kurs II. 2 złr. 25 et. 
Komplet, (oba knrsa) 2 złr. 80 et. — 
Metoda ang ielska z wymową. Kurs 1. 
1 złr. 7 ct. Kurs H. z wymową i prze
wodnikiem do Ameryki 1 złr. 70 e t . — 
Komplet 2 złr 40 et. PRZEW O D N IK  
HO A M ERY KI z rozmówkami angiel- 
skiemi 56 ct O BRA ZK I DO NAUKI 
POGLĄDOW EJ (obejmnjące w I. i U- 

zeszycie 400 figur) po 56 ct. zeszyt.
Najlepsze Elementarze

Po lsk i z 20 — 40 wzorkami pisma, ry
sunków i obrazkami (razem 340 figar), 
tudzież ze wskazówkami pedagogiczne
mu ; oprawny 35 ct., broszurowany po 
20 i 7 et. P o lsko-n iem ieck i z 14-ma 
wzorkami niemieckiego pisma i 200 ry- 

cinkami po 58, 28 i 14 ct.
Powieść ludowa A LIBA BA  i 40 Z B Ó J

CÓW 23 ot.
SKŁAD GŁÓWNY W KSIĘGARNI

Seyfartha i Czajkowskiego
we Lwowie. 5078

Tinct. capsici compos.
•  (P a in -E x p e lle r ) , "
wyrobu PraskiśJ apteki Richtera,

powBzeohnie znany bole uśmierza 
jąoy środek domowy do 
naoierania, można dostać 
w wielu aptekaoh po oenie 
złr. 1.20, 70 i 40 kr. za 
butelkę. Prsy zaknpnie na
leży być bardzo ostrożnym 
i przyjmować j e d y n i e  L _ _ _  
flaszki z ochronną marką „kotwicą", 
jako prawdziwe. — Centralny skład!
Apteka Richtera psi Złetym lwem,

. — * w  P radze. . .  ^

na

Zarząd dóbr bidorów poczta Brzeżany
s p r z e c i a j e

G R O C H  T I O T O m
nasienie w znakomitej jakości po 1 1  złr. za 1 0 0  klg. wraz z war

tością worka, loco stacya Husiatyn. 5174
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NAT'LADEM
KSIĘGARNI KATOLICKIEJ

Dra ffŁAD. mmum
• w

wyszła świeio książeczka p. t.:

ROK SZCZĘŚLIWY
z d a n ia  Ojców św ię ty ch  n a  k ażd y  

d z ień  ro k n  ro z ło ż o n y
przez 486(i

o. J. H IL L E G E E R A
Towarz. Jez.

Wydanie eleganckie w „ryginalnej oprawie. 
C e n a  3 0  c e n t ó w .

Z przesyłką o_5 ct. więcej.

Meble żelazne
— osobnym magaz ynie na 

J. piętrze.

łOZKA SCUDAIE 1 SIWE.
Materace druciane

oraz nowe patentowane. 
UM YW ALNIE żelazne i z płytami ma- 
mnrowymi oraz garnitury z blachy emalio, 
wanej, marmurkowe i w kwiaty malowane.
Postumenty na suknie i para&ole. 

Łóżeczka dziecinne itp.

A N TO N I H A LSK I
handel towarów żelaznych 

we Lwowie, plac Maryackl I. 9.

do siana
^ n a jn o w s z e j  k o n 

s t r u k c j i ,  rę czn e , 
s ta łe  i  p rz en o ś

n e ,  również do 
prasowania sło
my, Inn, włókna 

drzewnego 
odpadków 

papieru, 
ezmat i do 

wielu in 
nych materyałów nadające się

dostarczają 4951

Ph. Mayfarth & Co.
Fabryka maszyn rolniczych, 

W i a d e ń ,  II. Taborstrasse Nr. 76.
Katalogi darmo. — Zastępcy pożądani.

N . S tin g P a  W iedeńskie «79|

P112C Z1W K 1
nznane jako najwyborniejsze do her
baty, wina 1 lodów. Złożone w su- 
ohem miejscu utrzymują się nieskończe
nie długo nic nie traeao na dobroci i 
smaku, dlatego też należy ie gorąco za 
lecić dla każdej rodziny. Cierpiącym na 
żołądek polecane przez lekarzy. Za na
desłaniem przekazem 40 ct. wysyłamy 

ad. na próbę. Wyborny chleb Grahama.

N.stingi & N e f r c a * f r r

Jan Ad. Klein w Opawie
F a b ry k a  w ódek  i  ru m u , dom  

ek sp o rto w y  h e rb a ty  ro sy jsk ie j.
Oferuje kwiat tatrzański, „Likier aiołowy" 
1-litrowa flaszka złr. 1-40, ’/ , 80 ct., */, 45 
et. Cognac Marko Soeiete Girondine za bu
telkę *3‘—, *”2-50 i do nabycia

we wszystkich większych handlach. 
Jamaici Rum zc litrę 2 , 3-50, 3 50.

Herbatę Popowa za 1 klg. Nr. 1 4‘—, Nr. 
6-50, Nr. o 6 50. Nr. 4 8-50, Nr. 'i 10-50. 
Cenniki ia żądanie franco i grat s. Kores

ponduje się w języku polskim.

Przyrząd ta n k o w y
w dwóch wielkościach 

uchylający

dławienie się bydła
poleca po najtańszych cenach 

FIRMA HANDLOWA

W . C Z O P P
L w ów , Ż ó łk iew sk a  2.

lii
harcery, trylery itp.

Przesyłk za zaliczką 6—20 mrk. Nie podo
bające się odbieram napowrót w przeciąg) 
ośmiu dni, w zamian posełająe inne egzem
plarze. Cenniz i sp 
płatnie. W. Heerli 
(Harc) Hanower,

osób pielęgnowania bez- 
W H e e r ln g ,  8 t .  A n d rcasb e rg  

S eh u ls tra s se  427.

N a jw y b o rn ie jsz a

Cukry deserowe
które przez Szan. Odbiorców za najle- 
peze uznane zostały. 1/a kilo mieszanych 
złr. 1.20. '/_ kilo Caeao proszkowane 
w pusz-ich olaszanych złr. 1-50. 'L ki
lo Czekolady doskonałej po 80 ,90  ct. 
i wyżej. •/- kilo Karmelków miesza

nych 75 ct. 
p O  1  e  o  a .  4741

Henryk Treter
l.łaśeieiel parowej fabrym czekolady 

Lwów  u l. K o p e rn ik a  1. 3.

C O G N A C
Czuba-Durozier & Comp.,

francuska fabryka koniaku

PROMONTTO K.
Generalny zastępca: R a d a  & B lo eh m an n  W ien — B udapest. 

___________________ g y  Wszędzie do nabycia. **^g)____________ 5054

Nie ma więcej ruptur!
Świadectwo lekarskie, mocą którego poświadczam , że dnia 

dzisiejszego odwiedziłem  ponow nie oglądacza mięsa Józefa 
Heckera, którego dnia 24 M arca tego  rokn, jak  to  stw ierdziłem  
św iadectw em  z tej samej daty , zaopatrzył M. F re i l ic h  w do
skonale p rzy legający  bandaż przepuklinow y. Oddając hołd 
praw dzie m uszę zauw ażyć, że obecnie an i okiem wyśledzić, 
ani do tykaniem  nie da się odczuć przepukliny. P ierścienie są 
jeszcze w praw dzie otw arte, lecz wcale już  n ie m ożna namaoaó 
przepuklin, ani też ich w jak ikolw iek  inny  sposób wykazać. 
To też  ta  okoliczność, że chory po zdj joiu bandaża przepukli
nowego, może ju ż  dziś bez wszelkich trudności chodzić 1 p ra 
cować, służy n a  stw ierdzenie tego zdania, że p rz e z  o d p o w ie 
d n ie  b an d aże  p rz e p u k lin o w e  d ad zą  s ię  p rz e p u k lin y  naw et 
u  lu d z i w s ta rs z y m  w ieku  n ie ty lk o  z u p e łn ie  po w strzy m ać, 
lecz  n aw e t w y leczy ć . 5164

We Lw owie, dn ia 21. L ipca 1893.
D r. Józef Weigel m . p.

Precz!! z rupturami i bandażami
tylko udać się do

l v £ .  P E E I L I C H A
konces. specyalisty bandaży

gdzie sg. setki świadectw i podziękowań do przejrzenia 
w  jego  mieszkaniu 

we Lwowie ul. Szpitalna 1. 4. parter.

Najlepsze czernidło na świecie!

FERNOLENDTa
CZERMDŁ0 DO OBUWIA

W I S O E l Ż i j .
Fabryka założona w roku 1835. 

Czernidło to nie zawiera w itryoleju, daje ezainy, 
b ł y s z c z ą c y  p c ł y a k , skórę czyni t r w a ł ą .

 1)0 n ab y c ia  w sz ę d z ie .  4557
Z powodu podrabiań należy bacznie uważać na moje

nazwisko FERN0LENLT.

Alfred Rassl w Opawie
(Troppauj Szląsk austryacki

Skład nasion rolniczych i leśnych
założony w  roku 1857

poleca 5142

najlepiej wypróbowane nasiona każdego gatunku i rodzaju
hurtownie i drobiazgowo.

P rób k i i  c e n n ik i  b e z p ła tn ie  i franco-

Ciągnienie 15. stycznia 1894.

4°|o losy MU w iie r i lipoiecziiep
Główna wygrana złr. 50.000.

Promesy na te losy po złr. 2-—.
Także sprzedajemy te losy na spłaty miesięczne po złr. 5.

Kupujemy i sprzedajemy w ogóle wszystkie listy zastaw . e, 
akcye, losy i inne papiery wartościowe po najprzystępniejszych 
cenach.

Towarzystwo bankowe i kantoru wymiany

Schellenberg

r Karty podróżne do Ameryki póinocn.
dostarcza 5175

NIEDERLAHDZEO-AMERYEAŃSKIE 
TOWARZYSTWO ŻEGLUGI PAROWEJ

_ Ł  K o lo w ra tr ln g  » . l | ą r  J J J J J  J j A .
IV. Weyrlngergasse 7 a

3NT A j l e p i i Z a  o p l e M a .  B J a J t a ń a a e  o o n y  t ł l a  
p a a a i o r ó w ,  J T n f o r m a o y o  b e a p l a t n t e

I

Syrop wapieono-żelazisły
5096 z podfosforana wapna

sporządzony przez aptekarzu H e rb a b n y  w  W ied n iu .
Od lat 22 zalecają gorąco lekarze powyższy środek z powodu jego wła

sności roztwarzania 1 usuwania flegmy, zmiojsznnia potów w nooy i niedopu- 
szezai ia do wyczerpania sił żywotnych , tudzież, iż wprowadzając do organizmu 
żelazo w stosunku łatwo strawnym , przyczynia się znakomicie do wytwarzania 
k rw i, zaś dzieciom zadawany z powodu zawartości soli fosforowo-wapiennych, 
ułatwia im tworzenie się kości.

Cena flaszki z łr . 1-25, pocztą 20 e t. więcej za 
opakowanie. (Półflaszek nie ma.)

M T *  Należy wyraźnie żądaó : „Herbabnego syropu 
waplenuo-żelazlstego". lako dowód tożsamości znaj
duje się w szklance również na kapsli od flaszki na
zwisko „H erb ab n y " , oraz jest każda flaszka zaopa
trzona obok odbitą urzędownie zh protokołowaną 
luarka ochronną, które to znaki tożsamości prze- 

-  strzegać upraszamy.
.Główny skład rozsyłkowy:

W leień , Apteka „nur HarmłierzigkejU*
Y IJ ./ l ,  K a lse rs tru sse  74 1 75.

Takowy do nabyci we Lwowie: w aptekach- Piotra Mikolascha, Zy-

ś ć h u t ^ T a  R K E  j<|h

_   . , Bursztynie
A. Braunstein ; to Brzeźanaeh: A. Durst; w Borszczoioie : M. Niemczewski; 
w Brodach : M. Giiinnspan; to Czerniowcach: J. Mahl, dr. J. Barber, W. v. 
Alth ; w Dorna W atra: F. Fritsch; w Gródku: J. Hescheies; w Ourahumora 
E. Betezat; w Eorodence: M. Azentowicz ; w Jarosławiu : J. Rohm i J. Wi
słocki ; w Jaśle i R. Pa1- h ; w Klmpolung: J. Muller ; w K ołom yi: J . Sido- 
rowiez, E. Stenzel i K. Br. Witosfawam; w Kopyczyńcach: M. Reder ; w K r y 
nicy : H. Nitribit; w Mielcu: A. Pawlikowsm; w Milówce: J. Reisner; w

Stryju: u. janr: to
Suczawie: L. Bicchoff, J. Bohnued; w Sanoku: F. Oiela ; w Stanisławowie:

der; w Winnikach: K. B aum am i; w Żółkwi: w o. k. aptece obwod. A. Dadlee.

Ostrzega się 
przed falsyfikatami!
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S e n z a c y ę

roibią nowo wynalezione oryginalne Ge- 
-  .. newskie remontoary Goldin. Tych ze-

- N  garków nie mogą z powodu wspaniałości i
U  —  t l  eleganckiego wykonania nawet fachowcy

odróżnić »d prawdziwych złotych. Cudo
wnie cvzelov.ane koperty nigdy się nie 
zm ieniają, a za dobry chód daje się pis-o- 
mnie trzyletnią gwnraneyę. Cena iedr 
sztuki 6 z I t .  Też same zegarki prima ff 
z podwójną kopertą, emaliowaną tarczą, an- 
kr o 15 r u b i n a c h z  oogatym irt. rysu .- 
kiem i goldinowemi wskazówkami tylko 8 
złr. Do tychże odpowiednie łańcuszki Goi- 
din z karabinkiem bez piecz-ńrtwa , fasony 
sport, marąuis i  pancerne, sztuka z ł. 159- 
Do każdego zegarka gratis futerał skórza
ny. Zegarki Goldin są w użyciu z powodu 

pewności przez wielu urzędników austr. i 
-,węg. kolei państwowych. Do nabycia jedy

na ;e w głównym składzie: 5167

Alfred Fisofeer. SFiet ileń I. Adiergasse 1*.
*fSHWSHW*SGS mSTES 1 1

Atramenty Leonhardi’efl°
ą  najlep sze . — P raw d z iw e  ty lko  u  w ynalazcy 4310

Aug. Leonhardi
w  B o d e ń b a e h  m a d  B i b ą .

T y lk o  * tak im

o. k. austr. patent Nr. 86039.

n o sk iem  o c h ro n n y m

król. węg. patent Nr. 48274.

LeonhardPego Atramenty zw ykłe: Atraeenowy niebieskn-ezsrny, Wyborny do 
książek, Alizarynowy -ielonawo-ezarny, Gallusowy 1 Pocztowy bardzo czarny. Najle
psze, płynne atramenty do aktów i książek. Nieskończenie trwałe, wyrabiane podług 
mojeg patentowanego sposobu.

Lronhardrego Atramenty do kopiow ania: Atraeenowy, Alizarynowy, Atrament 
ciemno-fiioletowy do korespondenc-yj, Fioletowy podwójny, Czarny pocztowy. Zarówno 
dają wyborne kopie , ak też nadają się do korespondeneyj i prowadzenia książek. — 
Kop owy „Non pius ultra* daje 4 do 6 kopij. Pożądany dla banków, asekuracyj .tp  

Ćeonhai "ego Atramenty kolorowe, Autografiezne 1 Hektograficzne, Tusze płyn
ne dla inżynierów i rysownikó », pył i ekst-akt a'ramentowj', Farbę do pieczątek i 
stempli, farbę do kopiowania, kopie do maszyn piszących, atramenty do znaczenia bie
lizny, kity- płynne i gumy, Woda Labarraque’a d i wywabiania plam atramentowych 
z papieru i bielizny. Rozmaite gatunki laków.

Do nabycia we wszystkich lepszych składach materyałów do pi- 
s;mia w kraju i za granicą.

Rączki do piór
w każdej cenie, znakomicie i niezrównanie wyrobione 

oprócz innych znanych swoich stalowych

artykułów do pisania
poleca

K U H N  &  Co., Wien.
Do nabycia we wszystkich handlach- papierowych. 5005

Ohampagner Jaopesson &  Fils
C halons s u r  M arne, M aison fondee 1798. 5032

G rand  v ln  sec złr. 4"50 M a rę a e tte r ie  złr. 4-75. I ) ry  P e rD e tio n  złr. 5-—, 
) Y, butelkach specyalnośó dla chorych złr. 1-50. A frlk an  sclie C ap-W elne 

E. P lau ta , właściciela największej winnicy w Capstadt. Old Cape J  ilyasie r 
cierpkawe złr. 1-50. Old C ape S w eet łagodne złr. lfO . D ry  C o n stan tia  oschłe 
złr, 1-70. F. C. P o n ta e  słodkawe złr. 2‘1Ó. P e a r i  Cu d ta n tla  słodkie złr. 2-30.

Ceny za oryginalną butelkę. gąs

y A Altenburgischer Schloss\i/ein *
białe i czerwone, najlepsze B ra ten w e ln  złr. 1-—.

Główny skład: Chamratn & Luzatto cluprz. handiaz win en oroś 
W ien I., O p e rn rin g  8. Telefon Nr. 6053.

Doniesienie handlowe.
Handel towarów kolonialnych

herbaty, w in  i delikatesów
dotąd  pod firm ą s p ó łk ':

Sadłowski i Markiewicz
we Lwowie, plac Kapitulny 1. 3

istniejący, przeszedł z dniem  1. styczn ia 1894 w raz j ,e wszysu- 
kiem i w ierzytelnościam i i długam i na w yłączną ja s n o ś ć  na
szego współwłaściciela p. J a n a  Sadłowskiego £  któm- ó^tąd ten 
handel pod w łasną protokołow aną firmą

JA N  SADŁOW SKI
i na  w łasny rachunek nadal prow adzić będzie.

Składając nasze podziękow anie za doznaw ane w zględy i 
zaufanie upraszam y o takow e dla naszego nastęncy 
5176 z głibdkiem usraiincaniem

Sadłowski i Markiewicz.
z  dnie.u 1  aty-J a k  powyższe doniesienie opiewa, objąłe 

cznia 1894 na w yłączną własność

zgasłej spółki naszej i odtąd takow y pod
1 1 DEUMTESif
Jasną firm ą

fi

JAN SADŁOWSKI
i na  w łasny rachunek prowadzić będę.

W  niozem nienszcznplone wyposażenie nandln  pozosta
wia mi pełną siłę mej działalności, .która n iezm iennie jak  do
tąd  skierow aną będzie, aby  dostarczaniem  doborowego tow aru 
skrzętną, uczciwą i dokładną usługą,"^zdobytą repntaoyę h an 
dlu i nadal zachować.

Z tern zapew nieniem  m am  zaszczyt polecić się łaskaw ym  
względom  zacnych P . T. odbiorców i upraszać o dalsze Ich  
zaufanie, na k tóre sobie zasłużyć będzie mojem najnsilniej- 
szem dążeniem .

Z  gł^bokiem uszar, waniem

Ja/n Sadłowski.

Ważoo
dla kaij matki

1 i!

Uznany
nailenszr dodatek 
C z w r f f i j  kawy!

Kathreinera kawa słodowa Kneippa
jest jedyna o smaku i zapachu prawdziwej kawy. Dodaje się do 

tejże z początku trzecią część, później połowę i wyżej.

Eathreinera kawa słodowa Kneippa
jest więo w używaniu najsmaczniejszym i najtańszym dodatkiem 
do zwykłej kawy, której skutki szkodliwe zdrowiu zarazem niszczy.

Kathreinera kaw- słodowa Knoippa
jest obe«n:i tak wyśmienicie wyrąb aną, że zmielona razem ze 

zwykłą kawą, może być przyrządzi ną na każdy sposób.

Kathreinera kawa słodowa Kneippa
zalecaną „est usilnie przez lekarskie powagi, „ponieważ ma w 
eobie w łasności, które dotychczas używane surogaty kawy

nigdy osiągnąć nie mogą“. 5164

Kathreinera kawa słodowa Kneippa
„czysta" okazała się nadzwyczaj pożyteczną i zdrową dla kobiet, 

dzieci, niedokrewnych, cierpiących nerwowo i żołądkowe ’ 1

W szędzie  d o stać  m o żn a . — V, k iio  25 c t .  >

P r z e s t r o g a !  ^ UP0Ŵ  iylko białe oryginalne paczki z w i- ,l(  ,hrolnai*l A o au  u g a  aerunkiem k8_ prfV Kn°#ippa i .,„w isk iem  f' a i n r e i n e ! ‘

L' -

Styryjskie i tyrolskie jabłka
wysyłam w 5-kilowych paczkach rozmaite gatunk i, m ianow icie: Col- 
yille, R ozm arynki, Mu* zkatelki, M aschanger, R enneitte , jabłka tim o- 

we, deserowe itd. w cenie 1  złr. za paczkę, 5 1 7 9

« ł - .  h f S D i '  D J L 1 A
i p o r i Ł a m e  1 S ,

Z nana od la t w ielu c. k. uprz. ra finerya sp iry tu su , zaopatrzona 
w  najlepsze ap a ra ta  rek ty fikacy jne najnow szego system u,

Fabryka rumu, likierów i octu
JULIUSZA MSKOLASGUA NASTĘPCÓW « s  LWOWIE 
JAKÓB SPRECHER I SPÓŁKA

poleca stare polskie mocne wódki, przedn ie  rozoiisy, likiery, 
rumy praw dziw e 1 J a m a jk i, jak o teź  i najlepszej jak o śc i ki 
jow e srecy a ły , j a k :  „Ń arodów kaM, „D ziennik", „S zoao tak*  
„R arpatów ka", „D jabeł", „Pom orańczow a“ nie ‘ *9 * 8 , „Ra
tafia", „D eroniów ka" itd ., w ódki uprzywilejowfllwl1 i Jed y n ie  

praw dziw e, jeże li z nabzej fab ry k i sprow adzone. 
Jed y n e  źródło  w krajn  d la  pp. ap tek a rzy  do pob ieran ia  a lko
holu  abso lu t i najczyściejszego spirytusu do celów leczniczych 
w olnego od podatku  i jn ż  opodatkow anego. P raw dziw y W y
skok octowy n a js iln ie jszy , zdrow iu  n ieszkodliw y, gd r̂ż nie- 

w yrab iany  z esencyi octow ej. ,

Skład dla miasta Lwowa: ul. Kopernika I. 9,, 4954

i w głównym składzie wed min. J. Jollesa, ul. Karola Ludwika 29.

fajtańsze wie,tece zaknpna.
Znakomite "znane 5156

humpoleckie pakiak z wełny owczej
(Sehafwoll-Loden) mianowic e pakłaki eesarskie, 
pakłaki iyśliwskie, J< lone, brunatne, drap, oliw
kowe, Fruschflame efektowne, podwójne pakłaki, 
szewioty, tudzież m o d n e  m r . to r y e  n a  o b r a 
n i a  z czystej wełny _ owczej na płaszcze cesar
skie, haweloki, k u r tk i , płaszcze deszcząwe dam
skie i na ubrania męskie rossyła ściśle, rzetelnie 

ze swego obfitego składu na sztuki i metry 
po cenach fabrycznych.

K A R O L  K O O I A N
sprzedaż sukna i pierwszy magazy.i rozsyłkowy

w H nm polei (Czechy).
Firm a odznaczona na wystawach krąjowych, 

w W iednia, P radze . F lipopolu tudzież na wielu 
wystawach prowineyona) ./< h. Tysiąoe uznań do 
przejrzenia. Próbki opłatnie. Rozsyłka za zaliezką.

WydAMM i  odpowiedzialny redaktor P l a t o n  K o s t e c k i . 1 drukarni i  litografii Filiera i Spółki. Telefon 174 a.)


